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Uroczyste otwarcie Instytutu Polsko-Radzieckiego w Warszawie
WARSZAWA (PAP)
W dniu 31 bm. odbyło się w Warszawie uroczyste otwarcie 

Instytutu Polsko ' Radzieckiego.
Na uroczystość przybyli m. in. przedstawiciele rządu, premier 

J. Cyrankiewicz, członkowie rady naczelnej Tow. Przyjaźni 
Polsko • Radzieckiej z wicemarszałkiem Barcikowskim na cze­
le, członkowie zarządu głównego TPPR z przewodniczącym za­
rządu E. Ochabem 1 wiceprzewodniczącym S. Matuszewskim 
na czele.

W uroczystości wzięli udział 
charge d‘affaires ZSRR D. I. 
Zaikin oraz przedstawiciele dy­
plomatyczni państw zaprzyjaź­
nionych.

Uroczystość zagaił przewod­
niczący Zarządu Głównego 
TPPR E. Ochab. Następnie za­

Przemówienie E. Ochaba
W toku wspólnych walk prze­

ciw hitlerowskim najeźdźcom 
zrodziła się braterska przyjaźń 
narodu polskiego z narodami 
potężnego Związku Radzieckie­
go, przyjaźń scementowana 
krwią bohaterskich żołnierzy Ra­
dzieckiej Armii — wyzwoliciel- 
ki i odrodzonego Wojska Pol­
skiego.

Wbrew rachubom i knowa­
niom imperialistów anglo-ame- 
rykańskich, w okresie powo­
jennym zacieśniła się 1 okrze­
pła przyjaźń i sojusz wyzwolo­
nego narodu polskiego z bratni­
mi narodami Związku Radziec-

Ze sportu

w Pardubicach
PRAGA (PAP)
31 stycznia br. hokeiści pol­

scy rozegrali w Pardubicach 
mecz z reprezentacją miasta 
zwyciężając 9:4 (1:0, 2:2, 6:2). 
Zawodom przyglądało się oko 
ło 10 tysięcy widzów.

Bramki dla drużyny polskiei 
zdobyli: Lewacki — 3, Jeżak i 
Wróbel II — po dwie, Gansi- 
niec i Csorich — po jednej.

Hokeiści CSR 
zwyciężają Szwecję

PRAGA (PAP)
W międzypaństwowym me­

czu hokejowym Czechosłowa­
cja — Szwecja, rozegranym w 
Pradze wobec 16 tysięcy wi­
dzów, zwyciężyli Czechosłowa- 
cy 3:1 (1:1, 0:0, 2:0). Prowadze­
nie dla Szwedów zdobył Petter- 
son, bramki dla CSR strzelili: 
v. Bubnik, Danda i Barton. Re­
wanżowy mecz odbędzie się w 
piątek 1 lutego. 

Już jutro, w niedzielnym wy­
daniu „Głosu Wielkopolskiego" 
ogłosimy nowy atrakcyjny 

konkurs rysunkowy pt.

„Jak rośnie Polska?"
Uczestników konkursu cze­
kają liczne, wartościowe 

nagrody książkowe!

brał głos radca ambasady ZSRR 
— D. I. Zaikin.

Inauguracyjny wykład pt. ,,O 
Dekabrystach" wygłosił dyrek­
tor Instytutu, prezes Tow. Wie­
dzy Powszechnej — prof. Z. 
Młynarski.

kiego, które okazywały 1 oka­
zują Polsce Ludowej ogromną 
pomoc w odbudowie i rozbudo­
wie naszej gospodarki narodo­
wej, podobnie jak w dziedzinie 
stosunków międzynarodowych, 
w obronie naszej niezależności 
narodowej i nienaruszalności 
naszych sprawiedliwych gra­
nic.

Z roku na rok rozszerzają [ po­
głębiają się również stosunki 
kulturalne, łączące nasz naród, 
który pod przewodem klasy robot­
nicze] nieugięcie buduje zręby 
ustroju socjalistycznego, z naro­
dami Związku Radzieckiego, które 
pierwsze w świecie zbudowały u- 
strój socjalistyczny, z tytaniczną 
siłą realizują dziś stalinowskie 
plany przekształcenia przyrody, 
wznoszą gigantyczne budowle ko­
munizmu, świecą przykładem i 
wskazują narodom świata drogę 
wiodącą do wyzwolenia i szczę­
ścia całej ludzkości.

Wśród polskich mas ludowych, 
a zwłaszcza wśród przodujących 
robotników i inteligentów, wśród 
pracowników nauki i kultury ogro­
mnie wzrosło zainteresowanie, a 
raczej należałoby powiedzieć, głód 
wiedzy o ZSRR, kraju największe­
go w świecie pokojowego budowni 
ctwa, kraju przodującej w świecie 
nauki, kultury i sztuki.

Zarząd Główny Towarzystwa 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej 
powołuje do życia. Instytut Pol­
sko • Radziecki w głębokim, 
przekonaniu, że praca Instytutu 
przyczyni się do rozwoju stu­
diów rusycystycznych, do głęb­
szego poznania naszych braci 
wschodnio - słowiańskich, a 
więc i do dalszego pogłębienia 
przyjaźni polsko • radzieckiej, 
by lepiej poznać wielki naród 
radziecki, to znaczy głębiej po­
kochać lud bohaterski, miłują­
cy pokój i wolność, przodujący 
ludzkości naród Lenina 1 Sta­
lina.

Do zadań Instytutu należy:
1 Pomoc w wychowaniu 

kadr wykładowców i pra­
cowników naukowych w dzie­
dzinie rusycystyki oraz pogłę- 

blenla w społeczeństwie pol­
skim znajomości literatury i 
sztuki rosyjskiej, ukraińskiej, 
białoruskiej 1 w miarę możno­
ści literatury Innych narodów 
radzieckich przez:

a) organizowanie kursów 
podnoszenia kwalifikacji 
nauczycieli języka rosyj­
skiego 1 młodszych pracow­
ników naukowych rusycy­
stów;

b) organizowanie cyklów od­
czytów uczonych radziec­
kich 1 polskich, poświęco­
nych literaturze i sztuce
radzieckiej oraz organizo­

wanie polsko - radzieckich 
sesji naukowych, poświę­
conych problemom rusycy­
styki.

O Zorganizowanie 1 prowa- 
dzenie biblioteki nauko­

wej, obejmującej dzieła nauko­
we i inne książki oraz czasopi­
sma w językach narodów ZSRR, 
przekłady polskie tych książek 
oraz książki polskie o tematyce 
radzieckiej.

Q Zorganizowanie wydziału 
dokumentacji i informacji:
a) o życiu naukowym, 

kulturalnym i gospo' 
darczym ZSRR wy­
łącznie na podstawie 
oficjalnych publikacji 
radzieckich,

b) o łączności kultural­
nej i naukowej odpo­
wiednich instytucji 
polskich 1 radzieckich.

Wydział będzie udzielał od­
powiednich Informacji na życze­
nie prasy, towarzystw l insty­
tucji naukowych i gospodar­
czych, związków artystycznych 
itp.

1 Gromadzenie materiałów 
dla przyszłego Muzeum 

Polsko - Radzieckiego, ilustrują­
cego historię wzajemnych sto­
sunków narodu polskiego z na­
rodami ZSRR.

E Wydawanie periodyków 
w języku polskim i ro­

syjskim informujących o pol­
sko-radzieckich stosunkach na­
ukowych i kulturalnych.

W telegraficznym skrócie 
przedstawiłem najbliższe zada­
nia i ramy prac Instytutu. Od 
wysiłku pracowników Instytutu 
i od pomocy organizacji spo­
łecznych i naukowych zależy 
należyte wypełnienie tych ram 
żywą, twórczą treścią.

W imieniu Zarządu Główne­
go Towarzystwa Przyjaźni Pol­
sko-Radzieckiej życzę kieiow- 
nictwu i pracownikom Instytutu 
najlepszych sukcesów w ich 
pięknej i doniosłej pracy nad 
pogłębieniem wśród naszego 
społeczeństwa wiedz / o Związ­
ku Radzieckim, a więc zarazem 
nad pogłębieniem przyjaźni pol­
sko-radzieckiej, przyjaźni będą-

238 powiatów 
zwolnionych 
od miarek i odsypów

WARSZAWA (PAP)
W dniu 30 stycznia br, 5 dal­

szych powiatów przekroczyło 
granicę 9O°/o rocznego planu 
skupu zboża i zostało zwoln o- 
nych od miarek i odsypów. Są 
to powiaty: Gródków w woj. 
opolskim oraz Biała Podlaska. 
Łuków, Radzyń i Lublin w wo; 
lubelskim.

Ogólna liczba powiatów 
zwolnionych od nrarek i odsy­
pów wynosi obecnie 238. 

cej warunkiem wolności i roz­
kwitu naszej Ludowej Ojczyz­
ny.

Fundamenty pod gmach przy­
jaźni i sojuszu naszych brat­
nich narodów kładł wielki Sta­
lin, jego genialne nauki są dro­
gowskazem zarówno dla naro­
dów radzieckich, jak i dla na­
szego wyzwolonego narodu. Nie 
ulega wątpliwości, że przyjaźń 
i najściślejszy sojusz polsko-ra­
dziecki, tak jak wszystkie dzie­
ła Stalina, przetrwają poprzez 
wieki.

Nowe piece zaoszczędzą tysiące ton węgla
WARSZAWA (PAP)
Niezmiernie cennego dla na­

szej gospodarki wynalazku do­
konał wybitny nasz konstruktor 
inż. Edward Wojciechowski. O- 
pracował on i skonstruował no­
wy typ kotłów do centralnego 
ogrzewania, niezmiernie wydaj­
nych i oszczędnych.

Kocioł nowej konstrukcji 
tzw. typu ,,E-W" jest dużo lep­
szy od stosowanego dotąd ko­
tła typu ..Strebla". Jest on 
przede wszystkim 2-krotnie wy-

Pierwsze punkty 
dyskusyjne 
powstają na Śląsku

KATOWICE (PAP)
W miastach, wsiach 1 osied­

lach robota i cziych woj. kato­
wickiego powstały już dziesiąt­
ki punktów agitacyjnych i dy­
skusyjnych, które zapoznawać 
będą ludność z projektem Kon­
stytucji Polskiej Rzeczypospoli­
tej Ludowej,organizować dysku­
sje oraz wyjaśniać podstawowe 
założenia, treść i sens ogrom­
nych przemian i zdobyczy., ja­
kie znalazły swoje odzwiercie­
dlenie w Konstytucji.

W czterech dzielnicach Cho­
rzowa do pracy nad populary­
zacją projektu Konstytucji 
zgłosiło się już 88 prelegentów 
i 1015 agitatorów.

Punkty dyskusyjne powstają 
także przy wyższych uczelniach 
Śląska.

Sssirt tort 

w PŁOCKU
WARSZAWA (PAP)
W fabryce maszyn rolniczych 

w Płocku, w końcu ub. roku 
wykonano serię prototypową 
kosiarki konnej, której konstru­
kcja oparta została na radzlec 
kiej dokumentacji technicznej. 
Dla umożliwienia masowej pro 
dukcjl tych maszyn, zamówiono 
w Związku Radzieckim specjal­
ny agregat do obróbki zasadni­
czych części kosiarki. W końcu 
ub. roku agregat ten znalazł 
się w Płocku, a obecnie załoga 
przystąpiła pod kierunkiem spe­
cjalisty radzieckiego do jego 
montażu.

W pierwszej połowie br. fa 
bryka maszyn rolniczych w Pło­
cku rozpocznie masową produ­
kcję nowego typu kosiarek, ni­
gdy dotychczas w Polsce nie 
wytwarzanych.

CAF — fot Zygm. Wdowjński 
Z okazji 10 rocznicy powstania PPR odbyła się' w dniu 28 
stycznia br, w Warszawie w Teatrze Polskim uroczysta 
akademia zorganizowana przez Komitet Centralny PZPR. 
Przewodniczył akademii przewodniczący KC PZPR Prężyć 

dent RP Bolesław Bierut.
Na zdjęciu: prezydium akademii — Przemawia Prezydent 

RP Bolesław Bierut

Delegacja Światowej Sady Pokoju 
u przewodniczącego Zgromadzenia ONZ

PARY2 (PAP)
Dnia 30 stycznia, przewodniczą­

cy Zgromadzenia Ogólnego Naro­
dów Zjednoczonych p, Nervo, 
przyjął delegację Światowej Rady 
Pokoju w składzie: Fryderyk Jo­
liot — Curie, Piętro Nenni, Pierre 
Cot, Yves Farge, Eugenie Cotton, 
Isabelle Blume i prof. Bonnard. 
Członkowie delegacji zaznajomili 
Przewodniczącego Zgromadzenia 
Ogólnego NZ z rezolucjami II se­
sji Światowej Rady Pokoju w Wie­
dniu i przekazali mu uchwalone 
na tej sesji orędzie Światowej Ra­
dy Pokoju do ONZ.

dajnlejszy. Do opalania wyma­
ga jedynie miału węglowego w 
przeciwieństwie do kotłów 
,.Strebla", w których spalać 
można tylko koks, a więc pali­
wo 6-krotnie droższe od miału.

Produkcja kotłów typu ,,E-W" 
nie nastręcza żadnych trudno­
ści I nie wymaga zbyt kosztow­
nych surowców.

O znaczeniu nowego typu 
pieca dla naszej gospodarki 
świadczy fakt, że sam tylko 
koszt paliwa na okres 1 roku 
dla pieca typu ,,Strebla" wyno­
si tyle co budowa, zainstalowa­
nie i opał na okres 1 roku dla 
pieca typu ,,E-W”.

Z inicjatywy pracowników 
ZOR, dyrektora Czajki 1 szefa 
zaopatrzenia Rudomino, piece 
typu ,,E-W" postanowiono za­
stosować w nowobudowanych 
osiedlach ZOR. W pierwszym e- 
tapie wyprodukujemy ok. 100 
sztuk tych pleców, które zain­
stalowane w kotłowniach no­
wych osiedli ZOR dadzą według 
obliczeń ok. 3 milionów zło­
tych oszczędności na opale w 
stosunku rocznym.

Nasz konstytucyjny obowiązek
Henryk Ochnik

oficer W. P.
Miałem siedemnaście lat, gdy wstąpiłem do Wojska 

Polskiego. Było to w Związku Radzieckim, który dał nam 
do ręki świetną broń, byśmy mogli walczyć o niepodle­
głość naszej Ojczyzny. Trudno było sobie wówczas w ro­
ku 1943 wyobrazić, że tak pięknie będzie ona wyglądała. 
Polska leżała w gruzach. Droga do niej była trudna, a jed­
nak nasi wychowawcy i działacze Związku Patriotów Pol­
skich kreślili przed nami w czasie pogadanek kontury no­
wego państwa, w którym władzę dzierżyć będzie lud pra- 

• cujący. „O taką Polskę idziecie w bój" — mówiono nam.
Mam głębokie poczucie dumy, że uczestniczyłem w wy­

zwoleniu naszej Ojczyzny. Wiedzieliśmy o jaką Polskę 
walczymy<— widzimy jaką wywalczyliśmy.

Przed wojną byłem uczniem. Nie zdołałem więc zdobyć 
żadnego zawodu. Gdybym s:ę znalazł po zakończeniu wojny 
w takiej sytuacji w państwie kapitalistycznym, nie wie­
działbym co ze sobą począć. W naszej Ludowej Ojczyźnie 
umożliwiono mi jednak dalszą naukę. Skończyłem szkołę 
oficerską, zdobyłem w woi^ku konkretny zawód, który sta­
ram się w mojej służbie jak najlepiej wykonywać. Zwła­
szcza, że wiem czym jest Wojisko Polskie.

Służy ono sprawie ludu, ma ochraniać jego zdobycze. 
Pięknie (jest powiedziane o tym w artykule 6 projektu Kon­
stytucji: „Siły zbrojne Pilskiej Rzeczypospolitej Ludowej 
stoją na straży suwerenności i niepodległości Narodu Pol­
skiego, jego bezpieczeństwa i pokoju".

Przeczytałem kilka razy wszystkie artykuły projektu 
Konstytucji. Bije z treści pokojowy charakter Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej. Widać w nich głęboką troskę o 
ro-zwótj naszego kraju, zwiększenie dobrobytu każdego 
pracującego obywatela, który ma prawo do pracy i nauki, 
wypoczynku, ochrony zdrowia itd.

Pragnąłbym powiedzieć, że postaram się z moimi kole­
gami jak najlepiej wykonywać swą wojskową służbę, by 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej zapewnić pokój i bez­
pieczeństwo. Jest to zaszczytny obowiązek, jaki nakłada 
na nas projekt Konstytucji.

Rozmowa Nervo z przedstawi 
cielami Światowej Rady Pokoju 
trwała przeszło godzinę.

PARYŻ (PAP)
Delegacja Światowej Rady Po­

koju, która odwiedziła przewodni­
czącego Zgromadzenia Ogólnego 
NZ komunikuje:

Przewodniczący Zgromadzenia O- 
gólnego NZ p. Nervo przyjął 30 
stycznia delegację Światowej Ra­
dy Pokoju w składzie: przewodni­
czący Światowej Rady Pokoju — 
Fryderyk Joliot-Curie, wiceprzewo 
dniczący Światowej Rady Pokoju 
Eugćnie Cotton i Pie+ro Nenni, o- 
raz członkowie Biura Światowej 
Rady Pokoju — Isabelle Blume, 
prof. Bonnard, Pierre Cot i Yves 
Farge.

Delegacja Światowej Rady Po­
koju wręczyła Nervo rezolucje, u- 
chwalone na' sesji Światowej Ra­
dy Pokoju w Wiedniu, a w szcze­
gólności rezolucję w sprawie rów­
noczesnego i kontrolowanego roz­
brojenia.

Nervo wyrazi] zainteresowanie 
dla przedsięwzięć Światowej Ra­
dy Pokoju.

Spotkanie przewodniczącego 
Zgromadzenia Ogólnego NZ z de­
legacją Światowej Rady Pokoju 
dowiodło z całą oczywistością po­
ważnej roli, jaką odgrywa opinia 
publiczna w rozpatrywaniu pro­
blemów międzynarodowych.

LUDNOŚĆ
Urugwaju i Chile
wypowiada się za pokojem

NOWY JORK (PAP)
Z Montevldeo 1 Santiago do­

noszą, że kampania zbierania 
podpisów pod apelem Świato­
wej Rady Pokoju przebiega po­
myślnie zarówno w Urugwaju 
jak 1 w Chile. Dotychczas prze­
szło 300 tys. obywateli urug­
wajskich złożyło 6we podpisy 
pod aipelem. W Chile 507 tys. 
osób podpisało apel Światowej 
Rady Pokoju.



Jeszcze jedna porażka
kliki prowokatorów w ONZ
Minister Malik zdemaskował oszczerców

PARYŻ (PAP)
Na posiedzeniu Komisji Politycznej Zgromadzenia Ogólnego 

w dniu 28 bm. kolejna prowokacja Stanów Zjednoczonych, 
które za pośrednictwem podporządkowanego im agenta — 
zdradzieckiej kliki kuomintangowskiej, Inspirowały oszczer­
czą skargę przeciwko ZSRR — poniosła wyraźne fiasko.

Zastępca szefa delegacji ZSRR 
— Malik zdemaskował całkowi­
tą bezpodstawność i prowoka­
cyjny charakter tej skargi. Ma­
lik opierając się na faktach 
dowiódł, że skarga ta jest poli­
tycznym szulerstwem Stanów 
Zjednoczonych, obliczonym na 
odwrócenie uwagi opinii publi­
cznej od ich agresywnej poli­
tyki na Dalekim Wschodzie, o- 
raz zażądał zaniechania dysku­
sji nad tym prowokacyjnym o- 
szc2erstwem.

W dniu 29 stycznia w Komi­
sji Politycznej Zgromadzenia 
Narodów Zjednoczonych zakoń­
czyła się dyskusja nad prowo­
kacyjną „skargą" kliki kuomin- 
tangowsklej. Przemawiał przed­
stawiciel ZSRR — Malik.

Monopoliści amerykańscy 
obawiają się kryzysu

NOWY JORK (PAP)
Przemawiając kilka dni temu 

w „instytucie lotnictwa", kie­
rownik tzw. „Urzędu mobiliza­
cji obronnej USA" — Wilson 
dał do zrozumienia, że rząd 
Stanów Zjednoczonych postano­
wił przedłużyć okres wykona­
nia programu produkcji zbroje­
niowej i zakupów surowców 
strategicznych. Okres ten bę­
dzie trwał — jak oświadczył 
Wilson — cztery lata a może 
dłużej.

Nowy numer 
tygodnika 
„Nowe Czasy"

MOSKWA (PAP)
W Moskwie ukazał się kolejny 

. (5) numer tygodnika „Nowe Cza-
»?"• . i

Artykuł wstępny nosi tytuł „Kto - • - -
przewleka rokowania o zaprzesta- j mB®*a uchwalać tę rezolucję, 
nie wojny w Korei".

W numerze znajdujemy ponadto 
artykuły: D. Mielnikowa — „Ar­
mia europejska" — groźba dla po­
koju”, Ł. Kawerina — „O sytua­
cji w Syjamie", N. Siergiejewej — 
„1 cóż dalej?", L. Siedina — „Fak­
ty a propaganda", J. Aksela — 
„Cechy socjalizmu", artykuł go­
spodarczy pt. „Walka o surowce 
malajskie", głosy prasy zagranicz­
nej o międzynarodowe; konferen­
cji gospodarczej w Moskwie, licz­
ne notatki z widowni międzynaro­
dowej i kronikę wydarzeń między­
narodowych oraz inne materiały.

Delegat amerykański — po­
wiedział Malik — nie potrafił 
zdementować żadnego z fak­
tów, przytoczonych przez dele­
gację radziecką. Delegacja r<v 
dziecka przytoczyła oświadcze­
nia oficjalnych przedstawicieli 
Burmy, którzy stwierdzają, że 
w kra.ju tym znajduje się obec­
nie około sześciu dywizji kuo- 
mintangowskich, że wojska te 
są zaopatrzone w broń amery­
kańską 1 posiadają instrukto­
rów amerykańskich. Delegat 
Burmy stwierdził nr* ostatnim 
posiedzeniu Komisji Politycz­
nej, że obecność dywizji kuo- 
mlntangowskich n?* granicy bur 
mańsko • chińskiej 6tanowi 
groźbę dla pokoźu.

Delegat radziecki podkreślił 
dalej, że przedstawiciel Stanów 
Zjednoczonych Cooper pominął 
milczeniem fakt, który przyzna­
ją prasa amerykańska, angiel­
ska i francuska, a mianowicie 
fakt, że na konferencji szefów 
sztabów Stanów Zjednoczonych 
Anglii i Francji w Waszyngto­
nie omawiano konkretne plany 
wspólnych działań wojennych 
tych trzech państw w Azji pół­
nocno * wschodniej, działań 
wojennych skierowanych prze­
ciwko Chińskiej Republice Lu­
dowej.

Następnie zabrał głos delegat 
Polski dr Juliusz Suchy, Dr 
Suchy napiętnował prowokacyj­
ny charakter „skargi" kuomin­
tangowskiej wskazując, że ce­
lem'„skargi" wniesionej przez 
klikę Cz^ng Kai-Szeka jest ułat­
wienie Stanom Zjednoczonym 1 
ich pomocnikom kuomlntango- 
wskim przygotowań do agresji 
w Azji południowo • wschod­
niej.

Przedstawiciele Anglii 1 Fran­
cji również oświadczyli, że ple 
będą głosowali za rezolucją 

I kuomlntangowską. Zdaniem de- 
| Iegacjl angielskiej nie ma pod- 
I staw, by Komisja Polityczna 

j W tym samym duchu wypo­
wiedzieli się przedstawiciele 
wielu Innych krajów.

Tylko 24 delegacje głosowa- 
| ły za tą rezolucją, mimo silne­
go nacisku ze 6trony delegacji 
amerykańskiej. Wśród delega­
cji tych znalazły się — oprócz 
delegacji USA — delegacie 
szeregu krajów Ameryki Łaciń­
skiej, które od dawna już za­
przedały się całkowicie w nie­
wolę Imperializmowi amerv- 
kańsklemu oraz delegacje Fili-

pin, Iraku, Turcji, Syjamu, Gre­
cji, Liberii, jak również agent 
Kuomintangu.

36 delegacji czyli znacznie 
ponad połowę członków Komi­
sji Politycznej biorących udział 
w głosowaniu, nie poparło osz­
czerczej rezolucji amerykańsko- 
kuomlntangowskiej. 9 delega­
cji (ZSRR, Polska, Czechosłowa­
cja, Ukraina, Białoruś, Burma, 
Indie, Indonezja i państwo Izra­
el) głosowało przeciwko rezo­
lucji.

27 delegacji, w tym delega­
cje Anglii, Francji, Meksyku, 
Kanady, Australii, Belgii, Szwe­
cji, Pakistanu, Iranu, Egiptu i 
Syrii wstrzymały się od głosu.

Pohjtszy się jakość 
wyrobów tytoniowych 
Przygotowania do produkcji 
nowych gatunków papierosów

W wielu laboratoriach przy 
wytwórniach Polskiego Mono­
polu Tytoniowego prowadzone 
6ą od dłuższego czasu badania 
nad dalszą poprawą jakości wy­
robów tytoniowych. Obecnie 
na ukończeniu są prace nad 
wyprodukowaniem nowych ga­
tunków papierosów tzw. aroma­
tyzowanych oraz specjalnego 
tytoniu fajkowego.

Do podniesienia Jakości wyro­
bów tytoniowych, a zwłaszczaj)a- 
pierosów, przyczyni 6ię w poważ­
nym 6topniu zainstalowanie jesz­
cze w pierwsze; połowie br. w kil­
ku wytwórniach PMT nowoczes­
nych, automatycznych pakowaczek 
do papierosów. Poza tym w wy­
twórniach PMT w Poznaniu, Kra­
kowie i Łodz; uruchomione będą 
mechaniczne suszarnie tzw. przy­
spieszone, w których papierosy 
doprowadzane będą do właściwej 
wilgotności.

W br. znaczna uwaga zwrócona 
będzie na odpowiednie przygoto­
wanie do produkcji surowca ty­
toniowego. W tym celu urucho­
mionych zostanie dalszych kilka­
dziesiąt zbiorowych suszarń tyto­
niu. Powstaną one w gromadach 
i spółdzielniach produkcyjnych, 
w których tytoń jest uprawiany 
na szeroką skalę, przede wszyst­
kim w województwach poznań­
skim, krakowskim, lubelskim 
białostockim.

W Moskwie otwarto 
nowo linię 
kolei podziemne;

MOSKWA (PAP)
W Moskwie odbyło się uro­

czyste otwarcie nowej linii me­
tra — drugiego odcinka tzw. li­
nii okrężnej.

Nowa linia o długości ponad 
6 km, połączyła dworzec Kur- 
ski z dworcem Białoruskim.

i

Ludzie pracy Wielkopolski
mówią o projekcie Konstytucji

żonego wypoczynku i korzysta­
nia ze wszystkich urządzeń 
sportowych, na które Polska 
Ludowa loży corocznie wielo­
milionowe sumy. Zagwaranto­
wanie przez Konstytucję budo­
wy dalszych obiektów sporto­
wych, roztoczenie zwiększonej 
opieki nad sportowcami, stwo­
rzy olbrzymie możliwości ioz- 
wojowe sportowi polskiemu. 
Projekt Konstytucji potwier­
dza w całości, że władza nale­
ży do ludu — jest on wyrazem 
umocnienia wywalczonych i o- 
siągniętych zdobyczy we wszy­
stkich dziedzinach, nie wyłą 
czając kultury fizycznej".

ADN, 
Allga-

Napływające wypowiedzi na 
temat ogłoszonego projektu 
Konstytucji świadczą, że pro­
jekt ten jest żywo omawiany 
przez mieszkańców Wlelkopol 
skl. Ludność pracująca miast I 
wsj powitała zapowiedź dysku­
sji nad projektem z dużym 
uznaniem.

Henryk Jankowski adwokat, 
zamieszkały w Środzie mówi:

„Nowa Konstytucja Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej wy­
pełnia lukę, która dawała się 
odczuć w systemie norm okre­
ślających prawnie nasz ustrój. 
W jasny 1 przejrzysty sposób 
ujęto w projekcie Konstytucji 
prawa 1 obowiązki obywateli. 
Podkreślenia godne jest wyraź­
ne stwierdzenie, że sądy rozpa 
trują sprawy z udziałem ławni­
ków, jako przedstawicieli spo­
łeczeństwa."

„Cieszę się bardzo, że pro­
jekt nowej Konstytucji zapew­
nia kobiecie pełne prawa na 
równi z mężczyzną — stwierdza 
przodownica pracy z Leszczyń­
skich Zakładów Przemysłu O- 
dzieżowego, Maria Andrzej­
czak, odznaczona Srebrnym 
Krzyżem Zasługi ( odznaką 
Przodownika Pracy. — Poza 
tym nowa Konstytucja gwaran 
tuje awans społeczny i dostęp 
do wszelkich zawodów przez 
troskliwą opiekę nad młodzie­
żą."

Sekretarz komitetu kolejowe 
go PZPR w Lesznie — Wacław 
Bernad mówi o wspaniałych 
perspektywach rozkwitu kultury 
narodowej, co m. In. zapewnia 
nowa Konstytucja. „Projekt 
Konstytucji ugruntowuje zdoby­
cze ludzi pracy w Polsce".*

Zasłużony mistrz 
rian Grzechowiak 
skiego „Kolejarza"

„Udział całego społeczeństwa 
w dyskusji nad projektem Kon­
stytucji najdobitniej podkreśla 
demokratyczny charakter wła­
dzy i potwierdza, że ta władza 
należy do całego narodu. Jako 
sportowiec sądzę, że wszystkie 
ogniwa sportowe winny na 
specjalnych zebraniach przedy­
skutować projekt ze szczegól­
nym uwzględnieniem tvch ar­
tykułów, w których zagwaran 
towano pełny rozwój kultury 
fizycznej 1 sportu. Jest to praw­
dziwy przełom w ustawodaw­
stwie, czego nie było dotych­
czas w konstytucjach państw 
kapitalistycznych. Tam bowiem 
sport nie służył masom, lecz 
wręcz przeciwnie — jednost­
kom dla Ich korzyści materiał 
nych." *

Bramkarz ligowej drużyny 
piłkarskiej poznańskiej „Stall” 
Feliks Krystkowiak powiedział: 
„Zapoznałem się dokładnie z 
projektem Konstytucji I z rado­
ścią stwierdziłem, że jest w 
nim również mowa o wychowa­
niu fizycznym I sporcie. W 
Polsce przedwrześniowej nikt 
nie zapewnił ludziom pracy — 
szerokiemu ogółowi «—» wadzają robotników" do Pol-

USA zezwalają 
Niemcom Zachodnim 
produkować 
broń atomową

BERLIN (PAP)
Jak donosi agencja 

dziennik „Westdeutsche 
melne Zeitung" zamieści! depe­
szę swego londyńskiego kores­
pondenta. stwierdzającą, że do­
datkowe klauzule tzw. „układu 
ogólnego", zawartego przez A- 
denauera z rządami mocarstw 
imperialistycznych, zezwalają 
Niemcom Zachodnim na produ­
kcję lodzi podwodnych i broni 
atomowej. Wszystkie istniejące 
dotychczas ograniczenia produ­
kcji wszelkich rodzajów broni 
w Niemczech Zachodnich mają 
być wkrótce zniesione.

sportu Flo- 
z poznań 
oświadczył: absurdalne

WARSZAWA (PAP)
Dnia 20. I. 52 r. minister 

spraw zagranicznych Belgii, p. 
Paul van Zeeland, wygłosił na 
Kongresie Partii Społeczno- 
Chrześcljańskiej w Brukseli 
przemówienie, w którym o- 
świadczył dosłownie:

„Dowiedziałem się, że Rosja­
nie sprowadzili 500 tys. żółtych 
robotników na Górny Śląsk. Do 
tej części Europy my być spro­
wadzonych 3 miliony żółtych. 
Wobec tego musimy się bronić. 
Zdaliśmy sobie sprawę z tego, 
że na ONZ nie możemy więcej 
liczyć. Musimy się oprzeć ua 
Europie i na pakcie atlanty­
ckim".

W związku z powyższym Pol­
ska Agencja Prasowa upowa­
żniona została do zakomuniko­
wania:

— Wiadomość o „żółtych ro­
botnikach", rzekomo już spro­
wadzonych do Polski na Górny 
Śląsk i o milionach „żółtych 
robotników", którzy mają być 
do Polski sprowadzeni, jak ró­
wnież o tvm. że „Rosjanie spro-

Zdrada burżuazji egipskiej
Gdyby nie było innych do­

wodów zdrady popełnianej 
przez egipską burżuazćę 

feudalną wobec dążeń niepod­
ległościowych narodu egipskie­
go, wystarczyłoby przeczytać 
entuzjastyczne komentarze 
akcyjnej 
wieść o zmianie gabinetu 
Kairze.

„Nareszcie — pi.s<ze konser­
watywny dziennik „News Chro­
nicie" — są nadzieje na rusze­
nie z martwego punktu". Inny 
dziennik reakcyjny, „Daily 
Mail", ,pisze bez ogródek: „No­
wy premier jest starym przyja­
cielem Anglii". Oczywiście 
dziennik pod słowem „Anglii" 
ma na myśli nie naród brytyj­
ski, lecz — brytyjskich imperia­
listów.

Już pierwsze poczynania no­
wego rządu Maher Paszy zdra­
dzają jego faszystowski charak­
ter. Zapowiedź rozwiązania par­
lamentu, ogłoszenie stanu wy­
jątkowego, masowe aresztowa­
nia postępowych działaczy, za­
kaz demonsitracji antybrytyj- 
skich, rozkaz strzelania du o- 
bywateli egipskich, którzy tego 
zakazu nie usłuchają — wszyst­
ko to. wskacuije, że nowy pre­
mier egipski zamierza zdusić 
ruch narodowo-wyzwoleńczy w 
Egipcie i umożliwić impenali-

re-
prasy brytyjskiej na 

w

odwiedził króla Faruka o-raz 
premiera, a po tych wizyłach 
ogłoszono, że „ważr.e decyzje" 
zapadną w niedzielę. Istotnie w 
niedzielę zapadła b. ważna de­
cyzja: rząd Nahas Pe-izy dostał 
dymisję a władze dyktatorsko- 
wojskową objął „siary przyja­
ciel Anglii" — Maher Pasza. 
Dcdajemy, że Maher Pasza jest 
zarazem starym przyjacielem 
hitlerowskich Niemiec, co aż 
nadto tłumaczy jego serdeczne 
stosunki z ambasadorem Sta­
nów Zjednoczonych.

Nowy premier z miejsca o- 
świadczył, że „nie ma czasu na 
podawanie linii politycznej no­
wego gabinetu", natomiast rączo 
zabrał się do dzieła „pacyfika­
cji" ruchu wyzwoleńczego w 
Egipcie. „Musimy zapewnić po­
rządek i bezpieczeństwo dla 
wszystkich. Dla zakłócających 
porządek nie będzie litości „po­
wiedział nowy premier Egiptu 
i... zamknął lokal partii socjali­
stycznej w Kairze oraz areszto­
wał przywódców tej partii.

Zdrada narodowa popełniona 
przez burżuazję egipską jest 
naturalną konsekwenc ą histo­
rycznej roli burżuazji wszyst­
kich krajów’ i wszystkich cza­
sów. Walka o wyzwolenie na­
rodowe może być tylko włedy 
skuteozna, gdy towarzyszy jej 

storn anglo-amerykańskim pod- walka o przeobrażeni-? demo- 
reperowanie ich nadszarpnę- kratyczne, azyli gdv jest waika 
tych pozycji na Środkowym nie o formalną „niepodległość", 
Wschodzie,

Istnieje aż nadto dowodów, 
że cała ta brudna gra zestala z 
qóry ukartowana przez buTŻu- 
aeję egipską do spółki z impe­
rialistami brytyjskimi i amery­
kańskimi. W obliczu narasta :ą- 
cej w Egipcie fali gniewu lu­
dowego i zaostrzającej się wal­
ki mas ludowych przeciwko na­
jeźdźcom brytyjskim, rząd Na­
has Paszy zajmował uderza ąco 
bierną postawę, prawda — sam 
Nahas Pasza i jego ministrowie 
wygłaszali w Kairze i na sesji 
ONZ w Paryżu „grożr.e dekla­
racje" antybrytyjskie, ale na 
tych „rewolucyjnych" frazesach 
kończyła się „antybrytyjska po­
lityka" rządu egipskiego. Pod­
czas gdy rząd brytyjski wyła­
dowywał codiziennie w portach 
egipskich i w rejonie Kanału 
Sueskiego nowe transporty 
wojsk i broni, podczas gdy bry­
tyjscy „commandosi" burzyli 
domostwa w Ismaili i innych 
miastach oraz wsiach egipskich, 
gdy wojska brytyjskie wysied­
lały, aresztowały i rozstrzeli­
wały ludność egipską — rząd 
egipski nie tylko nie myślał o 
tym, by złożyć w Radzie Bez­
pieczeństwa skargę przeciwko 
Wielkiej Brytanii z powodu 
;awnej i oczywistej agresji, ale 
niejednokrotnie nakazywał po­
licji egipskiej współdziałanie z .. 
wojskami brytyjskimi przeciw-, nie z przejściem w ręce klasy 
ko patriotom egipskim, wystę­
pującym w obronie niepodle­
głości swego kraju.

Dwulicowa, zdradziecka wo­
bec własnego narodu polityka 
Nahas Paszy- została ukorono­
wana „zmianą gabinetu". W 
ub. tygodniu Nahas Pasza za­
powiedział „ważną decyzję" w 
sprawie agresji brytyjskiej, a 
egipska prasa burżuazyjna da­
wała do zrozumienia, że ową 
„ważną decyzją" będzie — ze­
rwanie stosunków dyplomatycz­
nych z rządem brytyjskim.

Tymczasem ambasador ame­
rykański w Egipcie, Caffery,

ale o prawdziwą demokrację, o 
demokrację dla ludu. Zrywając 
w październiku 1951 roku u- 
kład anglo-eg?pski rząd Nahaa 
Paszy ani słówkiem nie wspom­
niał o konieczności reform spo­
łecznych i politycznych, o ko­
nieczności wyrwania gospodar­
ki egipskiej z pęt wyzysku ka­
pitalistycznego, o konieczności 
nadania ziemi milionom w.ej- 
skich nędzarzy, o prawach lu­
du. Rząd Nahas Paszy, repre­
zentujący interesy feurlałów i 
burżuazji egipskiej, wygłaszał 
tylko frazesy anty-imperiali- 
styozne, rozkołysał nastroje an- 
ty-brytyjiskie, aby w nacjonali­
stycznym zgiełku podnieść swą 
cenę u imperializmu amerykań­
skiego, albowiem dolary od 
dawna już lepiej pachniały bur­
żuazji egipskiej aniżeli zdepre- 
sjonowane funty angielskie.

Zdradziecki cios zadany ludo­
wi egipskiemu przez burżuazję 
egipską nie jest jednak w. sta­
nie odwrócić nieubłaganego 
biegu historii. Lud egipski 
6zc-erze i gorąco pragnie wol­
ności i niepodległości swego 
kraju, z całego serca nienawi­
dzi kolonialnych wyzyskiwaczy 
anglo-amerykańskich. W obli­
czu zdrady popełnionej przez 
burżuazję egipską, lud egipski 
zrozumiał, że walka o niepod­
ległość łączy się nierozerwal-

robotniczej i jej partii kierow­
niczej roli w ruchu narodowo­
wyzwoleńczym, albowiem tylko 
klasa robotnicza, a nie burżu* 
azja, zdolna jest konsekwentnie 
prowadzić walkę o wyzwolenie 
narodowe i społeczne.

Tragiczne, lecz historycznie u- 
zasadnione, 
egipskiego 
ie masom 
świata, że 
splatają się w nierozerwalną 
całość, że tylko władza ludu 
gwarantuje suwerenność 1 nie­
podległy byt narodu.

doświadczenie ludu 
raz jeszcze wskazu- 
p<racującym całego 
wolność i socjalizm

j. w.

Polska Agencja Prasowa demaskuje
kłamstwa belgijskiego ministra
skl — jest wręcz ’ śmieszną 
bzdurą wyssaną z palca w ce­
lach jawnie prowokacyjnych.

Budzić musi zdumienie że te­
go rodzaju bzdura, powtarzają­
ca jedno z tysiąca kłamstw sze­
rzonych o Polsce przez płat­
nych prowokatorów wojennych 
i żądną sensacji „żółtą" prasę 
— padła z ust urzędującego 
ministra spraw zagranicznych 
Belgii.

Lansowanie tego rodzaju, po­
zbawionych nawet odrobiny 
sensu, absurdalnych kłamstw 
nie daje się pogodzić z dobry­
mi obyczajami, obowiązującymi 
w stosunkach międzynarodo­
wych.

Takie postępowanie da się 
wytłumaczyć tylko chęcią 
wprowadzenia w błąd belgij­
skiej opinii publicznej, aby w 
ten sposób skłonić ją do pogo­
dzenia 6ię ze wzmożeniem zbro­
jeń; w tym celu wyciąga się za 
włosy argumenty, które mają u- 
zasadnić udział Belgii w agre­
sywnym pakcie atlantyckim, 
skierowanym m. in. przeciw 
Pol*c».

Chodzi — rzecz jasna — o 
odwrócenie uwagi narodu bel­
gijskiego, ciężko doświadczo­
nego dwukrotną agresją I oku­
pacją, od niebezpieczeństwa 
przeprowadzenia przez tzw. 
„rząd" z Bonn ustawy o przy­
musowej rekrutacji do nowego 
Wehrmachtu oraz od faktu 
zwerbowania 1.300 b. genera­
łów hitlerowskich — zbrodnia­
rzy wojennych 1 dziesiątków ty­
sięcy oficerów i podoficerów, 
katów i morderców między in­
nymi bezbronnej ludności bel­
gijskiej.

Przemysł albański 
wykonał plan

TIRANA (PAP)
Albańska agencja telegraficz­

na podaje, ze przemysł albań­
ski wykonał plan produkcji na 
rok 1951 — w 105%. W porów­
naniu z rokiem 1950 produkcji, 
przemysłu albańskiego wzicsła 
o 48%,



CAF — fot. Z. Wdowiński
W dniu 30 stycznia br. nastąpiło uroczyste otwarcie Insty 

tutu Polsko-Radzieckiego 
Na zdjęciu: fragment czytelni Instytutu,

Rozmawiamy o Konstytucii

Dlaczego
Obraził się, że pisząc o 
nazwałem go „buchalfe- 
a słowo to ma brzmienie

Pan Kazimierz przez długi 
czas nie chcial ze mną rozma­
wiać, 
nim, 
rem",
obce naszemu językowi. Prze­
prosiłem go więc 1 obiecałem 
solennie, iż będę używał tylko 
polskiego słówka ,.księgowy” 
lub ,.starszy księgowy”.

We wtorek zadzwonił do me­
go mieszkania. Usiedliśmy, a 
on zaraz zaczął od zasadnicze­
go pytania:

— Mam pewne wątpliwości. 
To przecież nie wstyd, prawda? 
Przeczytałem projekt Konsty-

WIELKI SPISEK
W latach okupacji, w latach i Oto cała zbrodnicza trójka:

bohaterstwa i ofiarnej walki | anglo-amerykański imperializm,
mas ludowych, prowadzonej 
przez najlepszych synów naro­
du przeciwko faszystowskim 
okupantom, obóz reakcji pol­
skiej, popirany przez świato­
wy imperializm związał się z 
okupantem w zdradzieckim an- 
tynarodowym spisku. Celem te­
go spisku było zniszczenie ludo­
wego ruchu wolnościowego, po­
nowne zakucie narodu w jarz­
mo. Spisek ten miał przygoto­
wać powrotne objęcie władzy 
przez obszarników i fabrykan­
tów.

działająca na jego 
własnym interesie, 
akaja i hitlerowski

*

z przymiotnikiem

*

W grudniu 1951 roku na roz­
prawie przeciwko kierownikom 
zbrodniczej organizacji „Start", 
która podczas okupacji mordo­
wała komunistów na polecenie 
londyńskiego „rządu”, ujawnio­
no dokument, w którym jasno i 
bez osłonek mówi się o człon­
kach owego spisku. Dokument 
•ten, to pismo z archiwum Ge­
stapo, o tzw. „Państwowej służ­
bie specjalnej", która z ramie­
nia delegatury londyńskiej w 
kraju zająć się miała wspólnie 
z Gestapo mordowaniem dzia­
łaczy lewicowych i rozbiciem 
Tuchu mas ludowych w okupo­
wanej Polsce.

„...Należy wnioskować — pi­
sali gestapowcy, — że antyko­
munistyczne nastawienie tego 
tworu jest o wiele silniejsze, 
niż antyniemieckie..."

Jak jednak wynika z dalszej 
treści dokumentu, ów „twór”, 
ti. Państwowa Służba Spec jalna, 
m:ał nastawienie nie anty-, ale 
proniemieckie, gdyż Gestapo 
stwierdza wyraźnie, iż kieruje 
nim za pośrednictwem swych 
agentów, rekrutowanych spo­
śród działaczy Delegatury.

Dokument stwierdza następ­
nie, że jeden z takich agentów 
w czasie narady organizacji po­
wiedział:

„...Nasi przyjaciele z USA na­
ciskają, byśmy walkę przeciwko 
komunistom prowadzili znacz­
nie ostrzej, niż dotąd."

Spiskowcy zdjęli więc ma­
skę. Widzimy ich, jak na dłoni.

Na krótkiej fali

Taniec 
faszystowskich upiorów

Jugosławia stała się kolonią 
" amerykańska w całym te­

go słowa znaczeniu. W zamian 
za dostarczoną tandetę. Stany 
Zjednoczone eksploatują wszy­
stkie najcenniejsze surowce 
tego kraju, przy pomocy zwy­
kłych metod gangsterskich. 
Jedną ręką poklepują swego 
wielkorządcę Tito, a druką rę­
ką wyciągają mu co najlepsze. 
Faszystowskiemu satrapie to 
poklepywanie po plecach wi­
docznie imponuje, gdyż celem 

; większego przypodobania się 
i atlantyckim protektorom — za­

rządził dewaluację dinara Sze­
ściokrotnie poniżej jeęo war­
tości. Nędzna stopa życiowa 
narodu jugosłowiańskiego ule­
gnie więc jeszcze znaczniejsze­
mu pogorszeniu.

*
Ostatnio jedna z agencji po­

dała znamienną wiadomość z 
kraju faszystowskiej dyktatury 
titowskiej. Mianowicie mag­
naci j fabrykanci jugosłowiań­
scy zorganizowali wielki mara­
ton taneczny w takt amery­
kańskiej muzyki jazzowej. Naj­
bardziej wytrwała para tance­
rzy otrzymała w nagrodę 10 
tysięcy dinarów. Pned klu­
bem, gdzie odbywał sie mara­
ton, stały karetki pogotowia, 
na wypadek, gdyby któraś z 
par zasłabła.

*
upiorów faszystow- 

zdewaluowanym dina- 
Ojnega

i

i
I

Taniec 
skich na 
rze...

Walkę z wielkim spiskiem 
przeciwko polskiemu narodowi 
podjęła PPR — partia, która 
wyrosła tz narodu i przewodziła 
mu w trudnych latach faszy­
stowskiego terroru. Legły w tej 
walce tysiące najofiarniejszych, 
najbardziej bohaterskich dzia­
łaczy ludowych. Zginął sekre­
tarz KC PPR Paweł Finder 
płomienna rewolucjonistka Mał­
gorzata Fornalska, zginął Mar­
celi Nowotko, przywódcy mło­
dzieży Janek Krasicki i Hanka 
Sawicka. Padły w niej rzesze 
szeregowych członków partii. 
Ludzie ginęli, lecz zwyciężała 
sprawa, o którą walczyli.-Nara­
stał fundament wolnej, ludowej 
Polski.

Ale wrogowie nie złożyli bro­
ni. Kiedy zawiodła ostatnia 
wielka prowokacja, jaką było 
przedwczesne wywołanie po­
wstania warszawskiego, kiedy 
zawaliły się ich plany zagarnię­
cia władzy w stolicy zanim o- 
bejmie ją lud, plany za które 
śmiercią i zniszczeniem mienia 
zapłacili mieszkańcy Warsza­
wy, reakcja chwyciła się innych 
metod walki z narodem.

Lecz m:mo Ich usiłowania 1 
wbrew ich zdradzieckim pla­
nom powstała i krzepła Polska 
Ludowa, Polska bez obszarni­
ków i kapitalistów. — Budował 
ją cały naród, wznosząc na ru­
inach i zgliszczach nowe życie. 
Przewodziła narodowi PPR pro­
wadząc go równie pewnie i 
nieugięcie, jak w latach faszy­
stowskiej okupacji. Okrzepnie- 
nie ustroju ludowego w Polsce 
wywołało wściekłość reakcji. 
Wrogowie Polski czynili wszy­
stko, aby przeszkodzić w na­
szym budownictwie. Lasy za- 
ro;ły isię od reakcyjnych band, 
które nocami' napadały na spo­
kojne miasteczka i wsie. Ter­
roryzowali ludność. Bandyci mor­
dowali działaczy politycznych, 
milicjantów, robotników, kobie­
ty, dzieci i starców.

A zarazem reakcja przystę­
pni; e do innej dywersji, do dy­
wersji na większą skalę. W 
skład Rządu Tymczasowego 
wpycha anglo-amerykański im­
perializm swojego wypróbowa­
nego agenta, Stanisława Miko­
łajczyka, którego zadaniem jest 
zmontowanie w kraju antyde­
mokratycznego frontu, zgrupo­
wanie kułactwa i resztek kapi­
talistycznych klas w mieście, w 
bloku zwróconym 
dowi.

PPR demaskuje 
Mikołajczyka, nie 
odebrania władzy 
Mikołajczyk ponosi klęskę w 
referendum, przepada wraz ze 
skleconym przez siebie reakcyj­
nym PSL w wyborach, przegry­
wa kampanie polityczną.

Nie zaprzestając bezpośred­
niej roboty szpiegowskiej, nie 
'przerywając działalności band 
morderców,, spiskowcy rozwi ja­
ją swoją drugą agenturę, bar­
dziej zamaskowaną i bardz e’ 
niż Mikołajczyka trudną do wy­
krycia. Uśiłu 'ą rozbić ’ PR od 
wewnątrz. Stawiają na odchy- 
1 en i e pr a wic o wo- n a j on a li vcz 
ne w partii. Jednocześni. pod 
opiekuńczymi skrzydłami Spy­
chalskiego dojrzewał w wo sku 
spisek sanacyjnej soldateskt. 
Ale zanim-dojrzał, został roz­
gromiony.

Na lipcowym i sierpniowym 
plenum Bolesław Bierut, Jakub 
Bemnaa i linnd czołowi działacze

przeciw lu-

zamierzenia 
dopuszcza do 
z rąk narodu.

partii ujawnili właściwe obli­
cze odchylenia p-ra»wicowego, 
gromiąc gomułkowszczyznę. Nie 
udało się gomułkowcom .ze­
pchnąć partii ze słusznej 
drogi.

PPR współpracując z lew’.cą 
Polskiej Partii Socjalistycznej, 
demaskuij e ukrytą w łonie PPS 
grupę prawicowej WRN. repre­
zentującą dawną piłsudczykow­
ską agenturę w polskim ruchu 
robotniczym. Grupę tę likwidu­
je PPS w przededniu zjednocze­
nia partii robotniczych.

Na gruncie be?kompiro>miso- 
wej walki z wszystkimi odchy­
leniami od marksistowsko-leni­
nowskiej linii, PPR realizuje hi­
storyczne zjednoczenie obu 
partii robotniczych, likwidując 
kilk udz; esięcio letnie r oz bicie
ruchu robotniczego, dokonane 1 
pogłębiane przez reakcję.

Walką I pracą najlepszych 
swych ludzi, przypieczętowała 
PPR zwycięstwo ludu polskiego 
w walce o władzę, o utrzvma- 
nie tej władzy i jej wzmocnie­
nie. Obroniła naród przed zaku­
ciem w jarzmo imperialistycz­
nej niewoli. Udaremniła knowa­
nia rodz-imych zdrajców, wiel­
kich obszarników i kapitali­
stów. Wyprowadziła naród z 
nocy okupacji w poranek wol­
ności, na drogę socjalistyczne­
go budownictwa. PPR przerwa­
ła nici wielkiego 6pisku prze­
ciwko Polsce. Te zerwane nici 
usiłują wciąż wiązać zdrajcy i 
wrogowie narodu, którzy pozo­
stając na żołdzie światowego 
imperializmu, knują plany u- 
jarzmienia narodu polskiego.

Dowiadujemy się o nich cią­
gle z procesów przeciwko szpie­
gom i zdrajcom, nasyłanym do 
Polski przez zaborczy imperia­
lizm, dowiadujemy się o nich 
słysząc o nowych machinacjach 
londyńskich kukieł z neohitle- 
rowcami w Zachodnich Niem­
czech. Spiskowcy stracili na­
dzieję na odzyskanie władzy 
drogą wewnętrznego przewro­
tu. Ale pozostała im jeszcze o- 
statnia szansa: wojna. A więc 
służą tej wojnie i podżegaczom 
wojennym, jak mogą i umieją, 
służą zgłębiając dno zdrady na­
rodu i osobistego upodlenia.

Tym zakusom i machinac. om 
przeciwstawia się dziś — spad­
kobierczyni PPR. Polska Zjed­
noczona Partia Robotnicza, pro­
wadząca naród polski do no­
wych, wielkich zwycięstw, do 
zwycięstwa w walce o pokój i 
do triumfu socjalistycznego bu­
downictwa.

lucji I muszę powiedzieć, sporo 
u nv> w biurze dyskutowaliś­
my. Ludzie interesowali się, jak 
będzie urządzona nasza Rzecz­
pospolita. Nim przyjdę do te 
matu... Cieszę się, że zachowa 
się tradycyjną nvwę naszego 
państwa: ,,Rzeczpospolita”, By­
ła Rzeczpospolita szlachecka. 
Była burżuazyjn'.. obszarnicza 
za Piłsudskiego, Mościckiego I 
Rydza, a teraz jest nasza ludo­
wa. Pięknlel Podoba mi się ta 
nazwa... Ale, ale. Muszę wró­
cić do mego pytania. Jeden z 
kolegów powiada, że wszystko 
pięknie w tej Konstytucji, ale 
czemu jest już w pierwszym 
r.-tykule powiedziane, iż ,,Pol­
ska Rzeczpospolita Ludowa jest 
państwem demokracji ludowej”. 
Wystarczyłoby przecież powie­
dzieć, że jest państwem demo­
kratycznym. I .muszę powie­
dzieć kolega mnie najwyraźniej 
zgasił. No bo niby słusznie. 
Demokracja jest demokracją, a 
przymiotnik zbyteczny.

Zapaliliśmy tradycyjnego pa­
pierosa.

Wcale nie jest zbyteczny. 
Jest konieczny, panie Kazimie­
rzu. Niech pan posłucha: Każ­
de p-ństwo burżuazyjne, w któ­
rym rządy sprawują bogacze, 
a więc bankierzy, fabrykanci, 
obszarnicy oraz różni Ich 
wspólnicy, reklamuje się iako 
demokratyczne. Bardzo uroczy­
ście obiecuje wszystkie moż­
liwe wolności, ale jedną pod­
stawową wolnością — zagwaran­
towaniem pracy się nie zajmuje. 
Równość obywateli wobec prawa 
jest zapewniona, ale praktyka 
wygląda inaczej. Robotników 
za organizowanie strajku paku­
je się do więzieni--*, a kapitali­
stów za wyrzucenie z pracy ty­
sięcy robotników — co naiywa 
się ,.lokautem” — nie. Jaka 
to więc równość?

— No tak — zgodził się księ­
gowy. — Istotnie problematycz 
na jest równość w państwie ka­
pitalistycznym.

— Z taką 
cudzysłowie, 
kapitalistów i 
chcemy mleć
panie Kazimierzu; Kapitalistów 
do władzy nie dopuściliśmy i 
nie 
Nie 
klas 
nie.
jektu Konstytucji przewiduje, 
że ,.Polska Rzeczpospolita Lu­
dowa... ogranicza, wypiera i li­
kwiduje klasy żyjące z wyzy­
sku robotników 1 chłopów". 
Państwo nasze ma prawo tak 
czynić, bowiem jest w tym sa­
mym artykule powiedziane... 
Ol Niech pan sam przeczyta.

Pan Kazimierz wziął do rąk 
wydrukowany przez Głos Wiel­
kopolski projekt Konstytucji 1 
odczytał na głos,

— Polska Rzeczpospolita Lu­
dowa stoi na straży zdobyczy 
polskiego ludu pracującego 
miast 1 wsi, zabezpiecza jego 
władzę i wolność przed siłami 
wrogimi ludowi...

— W naszym państwie wła­
dza należy do ludu, który zdo­
był prawo do pracy, ochrony 
macierzyństwa, prawo do o- 
chrony zdrowia, bezpłatnego 
nauczania,, wypoczynku i tak 
dalej. Ludzie pracy jako całość 
sprawują poprzez swych przed­
stawicieli władzę: wybierają 
posłów na sejm, delegatów do

,.demokracją" w 
demokracją dla 
obszarników nie 
nic wspólnego

mamy zamiaru dopuścić, 
budujemy demokracji dla 
wyzyskujących, Przeclw- 
W artykule trzecim pro-

rad narodowych. Mają prawo 
Ich odwoływać, gdyby zawiedli 
ich zaufanie. Mówi przecież o 
tym artykuł drugi projektu, co’ 
jest bardzo słuszną nowością 
wśród dotychczasowych prze­
pisów konstytucyjnych. Daw­
niej posła wybieraną, ale glo­
sujący nie mieli gwarancji, czy 
wybrany Ich nie zawiedzie. By­
wało w Polsce, a jest tak do 
dziś w wielu paistwach kapita­
listycznych, Iż kandydat bardzo 
był w czasie kampanii wybor­
czej radykalny. Obiecywał zło­
te góry, zapowiadał, Iż będzie 
niestrudzenie walczył o postęp, 
o demokrację, a po otrzymaniu 
mand-Ju gwizdał sobie na wy­
borców. Stowarzysz*.! się z re­
akcjonistami, dawał przekupić 
kapitalistom. Oczywiście w wa­
runkach naszego państwa, gdy 
kandydatów typują demokra­
tyczne organizacje polityczne i 
społeczne, znające wartość sta­
wianej kandydatury, takie nie­
bezpieczeństwo jest sprowadzo 
ne do minimum. Jest jednak 
dowodem troski o możliwie do­
kładne przeprowadzenie zasady 
o dzierżeniu władzy przez lud 
pracujący, lż wyborcy mają 
prawo odwoływania posła i 
członka rady narodowej, a tym 
samym kontrolują Ich działal­
ność.

— No tak — rzekł pan Kazi­
mierz — wszystko słusznie pan 
mf opowiedział, ale to jeszcze 
nie tłumaczy, dlaczego projekt 
mówi o „demokracji ludowej".

— Jak to, nie tłumaczy? Je­
śli tak „ludowładczy" charak­
ter posiada nv-ze państwo, tak 
różny od zachodnich „demokra­
cji” kapitalistycznych musimy 
ten fakt zaznaczyć w konsty­
tucji. Na wątpliwości pańskie­
go kolegi biurowego nie można 
odpowiedzieć jednym krótkim 
zdaniem. Trzeba sobie uprzy­
tomnić, jak różna jest dzisiej­
sza ludowa Polska od między­
wojennej, burżuazyjnej. Trzeba 
sobie, panie Kazimierzu, zawsze 
zadawać na przykład takie py­
tanie: W czyim interesie wy- 
konywano przed wojną władzę 
p.aństwową, a w czyim Interesie 
wykonuje ją dzilejsze pań­
stwo. To tłumaczy najlepiej dla­
czego powiedziane jest lż „Pol­
ska Rzeczpospolita Ludowa jest 
państwem demokracji Iudo- 
w e j”.

JANUSZ I.IKOWSKI

NOWY POMYSŁ (
RACJONALIZATORSKI
Po raz pierwszy w naszym 

budownictwie zostały wpro- j 
wadzone na budowach war­
szawskich ruchome daszki 
ochronne. Używane one bę­
dą wyłącznie w okresie zi­
my. Odpowiednie ustawie­
nie tych osłon zabezpieczy 
murarzy pracujących na zrę­
bach murów przed mroźny- , 
mi wiatrami i opadami j 
śnieżnymi. )

261 PROC. NORMY ’ 
SZTAUERSKIEJ

Bardzo wielki 6ukces pod- j 
czas przeładunku towarów ’ 
workowanych osiągnęła o- \ 
statnio brygada sztauerska, l 
pracująca w porcie szczecin- < 
skim na Starówce. Zespół | 
ten czcząc 10-lecle PPR, o- j 
siągnął 261 proc, normy. i

WZRASTA
ILOŚĆ PRZEDSZKOLI

W woj. koszalińskim czyn­
nych jest obecnie 280 przed­
szkoli, do których uczęszcza 
ponad 8 tys. dzieci człon­
ków spółdzielni produkcyj­
nych, robotników i chłopów. 
W województwie tym uru­
chomionych zostanie dal­
szych 41 przedszkoli w spół­
dzielniach produkcyjnych.

SZKOLENIE TRAKTORZY­
STÓW

Ośrodku SzkoleniaW
Technicznej Obsługi Rolnic­
twa w Lubiążu, w woj. wro­
cławskim, rozpoczęły się o- 
statnlo nowe kursy trakto­
rzystów, brygadzistów trak­
torowych, mechaników. 1 
starszych mechaników. Słu­
chacze kursów przybyli do 
Lubiąża z państwowych i 
spółdzielczych ośrodków ma­
szynowych z terenu całej 
Polski.

BRYGADY SKRACAJĄ 
REMONTY ZIMOWE

Załoga stoczni rzecznej w 
Szczecinie, pragnąc jak naj­
szybciej zakończyć remonty 
zimowe holowników i barek 
oraz jednostek technicz­
nych, tj. pogłęblarek, refu- 
lerów itp., rozwinęła szero­
kie współzawodnictwo o 
przyspieszenie remontów.

Z życia ludowego Wojska Polskiego

Jan Podoski

AFWP

Zebranie wyborcze Kcla 7.MP w jednostce wojskowej. 
Sprawozdanie składa przewodniczący Koła ZMP — elew 

Józef W^glorczyk.

Do-walki z marnotrawstwem
odpadków użytkowych

Pod powyższym hasłem od- [ Chłopskiej1' w większości wy- 
..ipadków traktowały zbiórkę 

jako zło konieczne. Często ełe 
magazynowanie (GS-y w Sko­
kach, w Stęszewie) powodo­
wało psucie się już zebranych 
surowców.

Związki zawodowe również 
mało interesowały się zbiórką. 
(Na omawianą konferencję 
ORZZ nie przysłała swego 
przedstawiciela).

Jakię wnioski wypływają e 
doświadczeń ubiegłego roku?

Należy zwrócić szczególną 
uwagę na główne źródła ma­
kulatury, złomu metali i in­
nych odpadków użytkowych 
i do eksploatacji tych źródeł 
zmobilizować jak najszerszy 
aktyw społeczny.

Tymi głównymi źródłami są: 
sekoły — poprzez dzieci i mło­
dzież szkolną, instytucje, biu­
ra itp. — poprzez swych pra­
cowników, gospodarstwa do­
mowe w miastach — poprzez 
komitety blokowe i dozorców 
domów, zakłady przemysłowe, 
handlowe i usługowe — po­
przez komitety zakładowe, go­
spodarstwa rolne (indywidual­
ne.1 PGR-y, spółdzielnie pro­
dukcyjne, POM-y, SOM-y) — 
poprzez sołtysów i gminne 
spółdzielni.

Coraz szybszy rozwój nasze­
go pn7emysłu. a w 
z tym coraz większe 
bowańe na surowce 
rozbudowującego się 
słu nakazują zwrócić 
rrą niż dotychczas uwagę na 
niewyczerpane źródło wszel- 
k;ch surowców, jakim są od­
padki użytkowe. Dlatego też 
wszystkim organizacjom spo­
łecznym, szkołom, aparatowi 
propagandowemu nie wolno te­
go zagadnienia bagatelizować.

(m)

była się w Wojewódzkiej Ko­
misji Planowania Gospodar­
czego konferencja zaintereso­
wanych ozynnników poświęco­
na omówieniu wyników zbiór­
ki odpadków użytkowych w 
ubiegłym roku oraz zadań na 
rok 1952.

Jak wykazało sprawozdanie 
Centrali Odpadków Użytko­
wych plan skupu na rok 1951 
wykonano w 113,3%.

Jeśli się tak stało, to dzięki 
naprawdę wzorowej pracy nie­
których przedsiębiorstw i in­
stytucji, które z całym lpoświę- 
ceniem zajęły się zbiórką. By­
ły to na pnzykład PZGS-y w 
Jarocinie i Wolsztynie, szkoły 
podstawowe w Popowie. po w. 
Szamotuły, w Wierzenicy, po­
wiat Poznań, w Zbąszyniu, po­
wiat Nowy Tomyśl. Tych, któ­
re należałoby wymienić jako 
przykładowe, było oczywiście 
więcej. Dzięki temu, że znacz­
nie przekroczyły one swoje 
plany skupu, wykonany został 
plan wojewódzki.

Niestety bowiem dość dużo 
zakładów i instytucji całkowi­
cie zignorowano rozporządze­
nia nakazujące zbiranie ma­
kulatury i innych surowców 
odpadkowych. Tak było w Pań­
stwowym Technikum Przemy­
słu Samochodowego w Kali­
szu, w placówce nr 74 Spól- 
noty Pracy w Poniecu, w Po­
znańskiej Wytwórni Pieców 
..Polski Piec11 w Poznaniu, w 
PZGS w Obornikach. Tak by­
ło w wielu innych. Ni zbie-j 
rano makulatury, a wręcz ni­
szczono przez palenie w pie­
cach lub wyrzucanie do śmiet­
ników.

Zupełny brak zainteresowa­
nia zbiórką okazał Zarząd Wo- i 
jewódzki Związku Młodzieży < 
Polskiej, ńeznane są wyn ki 
pracy Ligi Kobit. Gmirne głos 
Spółdzielnie „Samopomocy WIELKOPOLSKI

związku 
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Przed utworzeniem

Zygmunt Wolniewicz
sekretarz Prezydium MRN

UWAGI
o uspołecznionym- handlu

Wielkopolski
Wydana w dniu 20 III 1950 

roku pnez Radę Ministrów aa 
zgodą Rady Państwa uchwała 
w sprawie tworzenia w w.ęk- 
szych miastach dzielnicowych 
rad narodowych, stała się nie­
zmiernie doniosłym wydarze­
niem w działalności rad naro­
dowych. Uchwała określa do­
kładnie założenia, którymi na­
leży się kierować przy podziale 
miasta na dzielnice. Są to: 
struktura gospodarcza miasta i 
dzielnicy., potrzeby bytowe lud­
ności, w szczególności w zakre- 
6:e gospodarki komunalne], 
charakter zabudowy projekto­
wanej dzielnicy itp.

Dzielnicowa rada narodowa 
fest terenowym organem jedno­
litej władzy państwowej, spra­
wującym władzę w danej dziel­
nicy. Cechą specyficzną odróż­
niającą jednak dzielnicową ra­
dę od innych rad jest to, że nie 
tworzy ona odrębnej jednostki. 
Miejska rada narodowa 1 jej 
dzielnicowe rady narodowe sta­
nowią bowiem zwartą jednolitą 
całość.

Podstawowym zadaniem dziel­
nicowych rad narodowych jest 
niesienie pomocy miejskiej ra­
dzie narodowej we właściwym 
jej powiązaniu z mieszkańcami 
dzielnicy oraz w realizowaniu

Spłhca pożyczkę
w 100%

Mieszkańcy gromady Widzim 
Nowy w powiecie wolsztyńskim 
podjęli ostatnio zobowiązania 
dla uczczenia 10 rocznicy po­
wstania PPR. Dołożą oni wszel­
kich starań, ażeby jak najszyb­
ciej zakończyć spłatę ostatniej 
raty Narodowej Pożyczki Roz­
woju Sił Polski.

Również mieszkańcy gromad: 
Obra Nowa, Chorzemin 1 Po- 
wodowo gminy Wolsztyn w wy­
niku zobowiązań wpłacili po­
życzkę w 1000/o orara wezwali 
wszystkie gromady powiatu 
wolsztyńsikiego do pójścia za 
ich przykładem. (M. L.)

Felieton poufny
T lstonosz przyniósł listy. Po 

chwili eekretarka redakcji 
niedbałym, rutyniarskim ru-

■ chem przedarła kopertę, sięg­
nęła po pióro, aby zapisać nu-

' mor korespondencji i... zdu­
miała się. Wewnątrz była dru­
ga taka sama koperta, tylko z 

i zagiętymi brzegami, pieczęcią 
informującą, że list wysyła 
,,Ministerstwo Handlu We­
wnętrznego. Państwowa Inspek- 

I cja Handlowa, Wojewódzki In- 
i spektorat w Poznaniu". Na ko­

percie widniał napis: „POUF­
NE!"

— A to dopiero! Co też tam 
I może być? — medytowała se- 
| kretarka. —

— Moźę donoszą o tym, że 
w poznańskich piekarniach bę­
dzie świeże pieczywo do same-

■ go wieczora — zgadywał kie­
rownik działu miejskiego.

Z pewnością jest wiadomość, 
że po godzinie 17 można bę­
dzie jeszcze coś zjeść w gospo­
dach — zauważył kierownik 
działu listów 1 interwencji.

— A możo zostaje tu wyja­
wiona niezgłębiona tajemnica, 

j kiedy do PDT nadejdą narty 
z okuciami — przypuszczał re­
daktor sportowy.

— No dobrze, ale dlaczego to 
wszystko ma być takie „pouf­
ne"? — dziwiła się sekretarka.

Po chwilowym milczeniu i 
zastanowieniu się mad pyta­
niem: „otworzyć, czy nie otwo­
rzyć" przystąpiono gremialnie 
do tego obrządku Uroczyście 
przedarto scyzorykiem kopertę 
1 powoli wyjęto zeń mały 
skrawek papieru. Sekretarka 
odczytała pismo z należną czcią 
(„poufne", o czytelnicy!). Za­
wiadamiało ono redakcję, iż w 
związku z artykułem pod tytu­
łem takim a takim, opisującym 
wypadek ten a ten, PIH wszczę­
ła dochodzenia, w wyniku któ­
rego doszła do wniosków ta­
kich a takich" — wszyscy ro­
zeszli się, spuściwszy smętnie 
głowy. Kilku z nich myślało 
zapewne, po co ten napis „po­
ufne", skoro my i tak informu­
jemy czytelników w specjalnej 
rubryce o interwencjach „w 
sprawach takich a takich".

Dlatego zapytujemy naszą 
Państwową Inspekcie Handlo 
wą, czyniąc to równie tajem­
niczo i poufnie:

— Po co te dwie koperty 
napisy i... zbędna biurokracja?
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ich potrzeb w zakresie gospo­
darki miejskiej.

Poznań liczy obecnie 339 ty­
sięcy mieszkańców, jego obszar 
wynosi 21 979 ha, a odległość 
od granicy zachodniej do 
wschodniej ok. 20 km, zaś od 
północnej do południowej gra­
nicy miasta od 13 do 17 km. 
Opracowany przez nas pro jest 
podziału Poznania przewiduje 
utworzenie 5 dzielnic.
I. Śródmieście
obejmie północną część miasta. 
Około 69 0 00 mieszkańców — 
2 060 ha obszaru, 14 obwodów, 
137 komitetów blokowych. 
Dzielnica o charakterze admini- 
stracyjno-handlowo-mieszkanio- 
wym, w północnej części — 
rolniczym. Dogodne połączenia 
komunikacyjne z Winogradami 
i Naramowicami (trolleybus) o- 
ra,z Winiarami (tramwaj). Dziel­
nica skupia w swym centrum 
ludność urzędniczą 1 robotni­
czą oraz w Naramowicach i na 
Winiarach — wiejską.

Na siedzibę władz dzielnico­
wych .przewidziano budynek 
Prezydium MRN przy ulicy 
Zamkowej,, posiadający central­
ne położenie oraz wygodne do­
jazdy tramwajowe.
II. Wscliód
obejmie całą prawobrzeżną 
część miasta. Około 42 0 00 mie­
szkańców — 10 259 ha obszaru, 
12 obwodów, 124 komitety blo­
kowe. W planach budowy m a- 
sta przewidziano tutaj stworze­
nie wielu obiektów przemysło­
wych. Dzdelnica zamieś? kała 
jest przez ludność robotniczą 
orajz rolniczą. Główna, ZieTiniec, 

• Antoninek i Osiedle Warszaw­
skie, posiadają ze śródmieściem 
połączenia trolleybusowe, Rata­
je, Starołęka, Marlewo i Szcze­
pankowo — autobusowe, nato­
miast Krzesiny i Franowo — 
kolorowe, Siedziba władz dziel­
nicowych mogłaby mieścić się 
na Sródce.
III. Wilda

Około 87 000 mieszkańców
— 2018 ha obszaru, 15 obwo­
dów, 195 komitetów blokowych. 
Dzielnica o charakterze wybit­
nie przemysłowo - mieszkanio­
wym, w małej części rolniczym, 
z rozbudowanym cieżk;m prze­
mysłem (Zakłady im. J. Stalina, 
Warsztaty Kolejowe, Zakłady 
Sprzętu Transportowego, Dwo­
rzec Kolejowy), zamieczkała 
przez robotników. Na siedzibę 
władz dzielnicowych przewi­
dziano Dcm Bergera, prny Placu 
Curie-Skłodowksiej.
IV. Grunwald

Około 72 000 mieszkańców
— 3244 ha obszaru, 16 obwo­
dów, 156 komitetów blokowych. 
Dzielnica o charakteru miesz­
kaniowym, częściowo zaś rol­
niczym, posiadająca dobre po­
łączenia komunikacyjne tram­
wajowe i autobusowe. Na sie­
dzibę włada dzielnicy wybrano 
budynek administracyjny po 
Dyrekcji Międzynarodowych 
Targów Poznańskich przy ulicy 
M. Rokossowskiego.
V. Jeżyce

Około 69 000 mieszkańców
— 4398 ha obszaru, 1C obwo­
dów, 154 komitety blokowe. 
Dzielnica o charakterze m esz- 
kaniowym, częściowo również 
rolniczym, posiadająca połącze­
nia komunikacyjne tramwajo­
we, autobusowe i kolejowe. W 
dzielnicy tej skupił się prze­
mysł lekki (P7.PO, Wiepofana, 
Fabryka Korków, Goplana, Za­
kłady Mięsne). Dzielnicowe 
władze miałyby swą siedzibę 
w Domu Tramwajanza, przy ul. 
Słowackiego.

Granice dzielnic przebiegały­
by następująco:

Dzielnica Śródmieście. Od 
północnej granicy miasta ulica­
mi Obornicką, Pułaskiego, Reo- 
sevelta, mostem Dworcowym, 
Towarową, częściowo Niezłom­
nych, Marchlewskiego do War­
ty. a dalej wzdłuż Warty do 
północnej granicy miasta i pół­
nocną granicą miasta do Obor­
nicki ej.

Dzielnica Wschód. Zachodnią 
granicę tworzy Warta, a pół­
nocną, wschodnią i południową 
granica miasta.

Dzielnica Wilda. Od mostu 
Marchlewskiego wzdłuż Warty 
do południowe; granicy miasta, 
dalej grahicą miasta do ulicy 
Rokossowskiego, następnie u/i- 
cą Rokossowskiego, mostem 

Dworcowym, Towarową, czę­
ściowo Niezłomnych, March­
lewskiego do Warty.

Dzielnica Grunwald, Od ulicy 
Świerczewskiego ulicą Rokos­
sowskiego do południowej gra­
nicy miasta, dalej granicą mia­
sta do ulicy Świerczewskiego i 
ulicą Świerczewskiego do ulicy 
Roosevelta.

Dzielnica Jeżyce. Od granicy 
północnej miasta ulicą Obor­
nicką, Pułaskiego, Rooseveita, 
Świerczewskiego do granicy 
miasta i dalej granicą miasta 
do punktu wyjściowego, to tost 
ul. Obornickiej.

W skład prezydiów dzielni­
cowych rad narodowych wcho­
dziliby: przewodniczący, za­
stępca przewodniczącego, se­
kretarz (ijako pracownicy eta­
towi) oraa 3 członków prezy­
dium nieetatowych, którymi 
byliby we wszystkich oziel- 
nócach kierownicy oddzia-

Józef Kaszkowiak
— przodujący murarz

— Kaszkowiak Józef? O tam, 
widzicie, na dachu. Ten, który 
icodchiodfai właśnie do dwóch 
robotników — informuje kie­
rownik budowy, którą przy ul. 
Zwierzynieckiej dla PPK „Ruch" 
wykonuje Zjednoczenie Budow­
nictwa Miejskiego nr 2.

Nie ma rady. Chcąc porozma­
wiać z czołowym robotnikiem 
Zjednoczenia, mu-smy „skra- 
ba<j isię" po drabinie na dach. 
Dla kilku słów nie będziemy 
przecież odrywać go od pracy.

Szczery uścisk ręki i sympa­
tyczny uśmiech. Józef Kas/ko- 
wiak (jest poznaniakiem. Jako 
murarz pracował już przed woj­
ną. Obecnie jest brygadzistą. Z 
tego, w jaki sposób mówi o mu­
rarce widać, że kocha swój 
fach. Dzięki iznnysłowi organiza­
cyjnemu i umiejętnościom za­
wodowym Kas?kowiak wraz ze 
swoją 5-osobową brygadą os ą- 
ga stale wyniki w granicach 
180% normy. A oto efekty pra­
cy kolektywu Kaszkowiaka: od 
dnia 10 listopada ub. roku do 
dziś, wzniesiono 3 stropy i 2 
kondygnacje.

Budując szybciej, niż przewi­
dziano, obiekty przemysłowe, 
osiedla robotnicze, szkoły, o-

środki zdrowia, budynki uży­
teczności publicznej, ludzie ta­
cy jak Kaszkowiak i inni przo­
downicy pracy Zjednoczenia 
Budownictwa Miejskiego: Ką­
kolewski, Mateja, Bakalarek, 
Andrzejewski, Ławniczak, Bart­
czak, Chrzanowski, Lirch przy­
bliżają chwilę zwycięskiego za­
kończenia planu 6-letniego. a 
tym samym lepszego jutra dla 
mas pracujących, (r)

Smutny egzemplarz
Czytelnik Alojzy Matu­

szewski z Mrowiny w po­
wiecie Poranań zmuszony był 
wezwać do chorej żony na 
polecenie położnej pogoto­
wie z Poznania. Udał się 
więc do sklepu spółdzielni 
nr 2, gdzie mieści się jedyny 
w miejscowości telefon. Nie­
stety, kierownik spółdzielni 
nie zezwolił na użycie apa­
ratu, ponieważ: za 20 minut 
rozpoczynała się przerwa o- 
biadowa. Nie pomogły tłu­
maczenia, przekonywania i 
prośby — pan kierownik nie 
zmienił swego stanowiska. 
Ob. Matuszewski zmuszony 
był udać się na dworzec 
kolejowy, skąd zawiadowca 
stacji ob. Skrzypczak przy

Odpowiadamy
Micha} Brożek. — Prezydium 

WRN w Zielonej Górze po­
twierdziło zarzuty Pana skie­
rowane pod adresem szpitala 
miejskiego w Lubsku. Aby 
uzdrowić stosunki panujące w 
szpitalu prźeniesiono dyscypli­
narnie kilka pielęgniarek, m. 
in. wspomnianą w liście ob. 
Zofię Sadowską. (2442)

Bolesław Mamet, Chojno. — 
PGR Zespół w Bytynju zawia­
domił nas, że pobory, należne 
Panu za przepracowany okres 
zostały całkowicie wypłacone, 
natomiast premię otrzyma Pan 
w tvch dniach, w czasie wy­
płaty ogólnej robocizny, (2480)

Kazimierz Adaszewski, Ko­
nin. — Jak nas zawiadamia 
Centrala llięsna, w sprawie 
wypłacenia Panu ekwiwalentu 
za urlop. Ekspozytura zwróciła 
się o zezwolenie do władz nad 
rzędnych. (1757)

Jan Gluma, p-ta Dałewo, po­
wiat Śrem Przepraszamy Pana 
za mylne podanie Jego nazwi­
ska w tytule listu w dniu 28. 
12 ub r., które brzmiało Jan 
Guma zamiast Jan Gluma.

łów, względnie referatów finan­
sowych i gospodarki komunal­
nej 1 mieszkaniowej, zaś w 
dzielnicach Wschód, Grunwald 
i Jeżyce — referatu rolnictwa 
i leśnictwa, a w dzielnicach 
Śródmieście i Wilda — oddzia­
łu oświaty.

Podany .powyżej projekt po­
działu miasta na dzielnice był 
przedmiotem dyskusji na posie­
dzeniach Komisji Miejskiej Ra­
dy Narodowej, przy czym Ko­
misje: Porządku Publicznego, 
Rolnictwa i Leśnictwa, Komuni­
kacyjne, Zdrowia oraz Gospo­
darki Komunalnej 1 Mieszkanio­
wej przyjęły go bez większych 
izmian. Komisja Oświaty nato­
miast wyraziła • pogląd, że 
Wschód należy podzielić na 
dwie dzielnice, a mianowicie 
dzielnicę Wschód 1 dzielnicę 
Starołęka, uważając, że taki po­
dział daje większe możliwości 
rozwojowe.

Realizacji projektu należy 
oczekiwać po jego zatwierdze­
niu przez władze centralne w 
Warszawie.

pomocy wewnętrznego tele­
fonu kolejowego wezwał po­
gotowie z Poznania.

Wyda je się nam, że spra­
wa wezwania pcgotowaia w 
wypadku gdy chodzi o życie 
ludzkie, jest sprawą -waż­
niejszą, niż przerwa obiado­
wa. Takie dachowanie się 
nie świadczy o wyrobieniu 
społecznym i właściwej po­
stawie pracownika handlu 
uspołecznionego, od którego 
wymaga 6ię socjalistyczne­
go stosunku do człowieka, 
a więc stosunku nacechowa­
nego przede wszystkim u- 
czuciami humanitarnymi.

(218)

Czytelnikom
K. Wawrzynowlcz, Obra. — 

Spór, opisany przez Pana, 
jest sprawą cywilno - praw­
ną i podlega kompetencji są­
du cywilnego. (2860)

Interwencje 
skuteczne

W odpowiedzi na notatką 
„Cena wyrosła jak na droż­
dżach" PZGS w Chodzieży 
wyjaśnia — cena na syrop 
drożdżowy została wykalku- 
lowana omyłkowo przez 
sklepowego. W tej chwili 
nastąpiło już sprostowanie 
ceny, a Zarząd GS poczynił 
odpowiednie kroki w celu 
ukarania winnego. (2839)

*

Ministerstwo Zdrowia za­
wiadamia na.s, że w grudn u 
ub. roku skierowano do Lub­
ska lekarza-dentystę.

Rok 1951 był dla handlu u- 
społecznionego województwa 
poznańskiego rokiem poważ­
nych osiągnięć. Wzrosła liczba 
placówek handlu uspołecznio­
nego. Obecnie stanowią one 
60,7% ogółu punktów handlo­
wych w województwie. Mowa 
tu o detalu, bowiem handel 
hurtowy w całości prżeszedł 
do sektora uspołecznionego.

Wzrosła również liczba pla- 
cówek zbiorowego żywienia. 
Dość placówek uspołecznionych 
w te; dziedzinie wynosi obec­
nie 60%; wykonują one 82 5% 
ogólnego obrotu. Również pro- 
dukc j a a rty k uł ów żywn oś cio- 
wych przeszła w 70% do sek-

Tonę zboża 
dlapuodującajkopalniwęgla 
przekazali chłopi 
z gromady Szczkówek

Wysoce obywatelską posta­
wę wykazali przy wykonywa­
niu zobowiązań wobec pań­
stwa chłopi gromady Szczkó­
wek pow- Koło. Ostatnio pod­
jęli na zebraniu gromadzkim 
uchwałę, w której m. in. czy­
tamy:

„Dzięki włączeniu się na we­
zwanie gromady Michorzewko 
pow. Nowy Tomyśl do współ­
zawodnictwa — zrealizowali­
śmy swoje plany gospodarcze 
na dwa miesiące przed termi­
nem- Postanawiamy w dal­
szym ciągu popierać słuszną 
politykę naszej partii i rządu, 
a w oparciu o Narodowy Front 
Walki o Pokój i plan 6-letni to­
czyć osrtrą walkę z kułactwem 
i spekulanctwem na wsi. W 
dowód wdzięczności dla ludo­
wego państwa, które prowadzi 
masy pracujące do lepszego 
jutra — przekażemy dla przo­
dującej w Polsce kopalni wę­
gla 1000 kg zboża. Do podob­
nych zobowiązań wzywamy 
wszystkie gromady pow- kali­
skiego".

Obywatelski czyn chłopów ze 
Szczkówka spotkał się z uzna­
niem gospodarzy sąsiednich 
gromad. (M. J )

Pilne!
Kujawską Wytwórnię Po­

mocy Naukowych w Inowro­
cławiu iziapyitujemy dlaczego 
do tej pory nie przysłała 
kompletów instrumentów 
perkusyjnych dla przedszko­
la państwowego w Lwówku. 
Rachunek został uregulowa­
ny przez przedszkole w dniu 
13 X 1951 roku. Dzieci już 
czwarty miesiąc czekają na 
instrumenty. (127)*

Zarząd PZGS w Wolszty­
nie. Z jakiego powodu ob. 
Edmund Gajski z Wolsztyna 
nie otrzymał premii za prze­
pracowany okres od 16 VIII 
1951 roku do 15 XI 1951 r.

(2849)*
Wydział Zdrowia Prezy­

dium MRN w Poznaniu wi­
nien zainteresować się .po­
dwórzem domu przy ulicy 
Polnej 15. W podwónziu tym 
mieści się warsztat samocho­
dowy. Leżą tam stosy części 
żelaznych i wraki. Ta cała 
„dekoracja" stanowi dosko­
nałą rezydencję dla szczu­
rów, rozszerzających stale 
swoją przestrzeń życiową, 
przenoszących 6:.ę do piw­
nic domów. Warsztaty sa- 
mochodo-we^ignoruja wszel­
kie uwagi na ten temat.

Komisji Sanitarnej uda się 
z pewnością przekonać wła­
dze warsztatów samochodo­
wych o konieczności prze­
prowadzenia porządku na 
podwórzu domu ul. Polnej 15. 

(159)*
Ekspedientki w sklepie 

MHD n.r 82 przy ulicy Mar­
celego Mottego! Zwrócić u- 
wagę przy napełnianiu mle­
kiem naczyń klientów, 
by mleko, oblewając z 
wierzchu (często brudne) na­
czynia, nie ściekało z po­
wrotem do basenu.

Niehigieniczne jest rów­
nież składanie pieniędzy na 
pokrywie konwi od mleka.

(152) 

tora spółdzielczego i państwo­
wego.

W IV kwartale ub. roku po­
lepszyło się iznacznie zaopatize- 
■nie wsi. Przyczyniło się to do 
ograniczenia elementów speku­
lacyjnych.

Spółdzielczość wiejska nie 
wykonała natomiast planów 
skupu poszczególnych artyku­
łów żywnościowych. Najlepiej 
wygląda jeszcze sprawa skupu 
mleka, gdzie plan wykonano 
w 96%, oraz warzyw (99%). 
Gorzej przedstawia się sprawa 
skupu jaj (76,2%), drobiu 
(54,5%), owoców (76,2%).

Wydział Handlu Prezydium 
WRN jak i poszczególne cen­
trale branżowe popełniły w u- 
biegłym roku szereg błędów. 
Do takich należy przede wszy­
stkim niewłaściwe, zbyt szablo­
nowe i bez głębszej analizy o- 
pracowande rozdzielników towa­
rowych. Wypadki takie miały 
miejsce w piejwszej połowie 
roku ubiegłego, kiedy to, jak 
wykazało sprawozdanie złożone 
przez Prezydium WRN na ostat­
niej sesji WRN, Miejski Han­
del Detaliczny rozprowadzał 
miesięcznie zaledwie 60—70% 
przydzielonej mu puli towaro­
wej. W drugim półroczu ubieg­
łego roku stan ten uległ nie­
znacznej poprawie. Przez nie­
właściwy przydział towarów na 
przykład drogich wełen, luksu­
sowego obuwia, jedwabi itp. 
sklepom wiejskim, powstawały 
niezbywalne remanenty przy 
równoczesnym braku tych arty­
kułów w miastach.

Niewłaściwy rozdział towa­
rów między poszczególne pla­
cówki terenowe, sprawiał, że 
niektóre placówki handlowe u- 
załean.iały sprzedaż pewnych 
towarów od równoczesnego na­
bycia innych. Takie wypadki 
miały na przykład miejsce w 
Ostrowie, gdzie uzależniono 
sprzedaż waty i ligniny od kup­
na smoczków, a sprzedaż wia­
der od (zakupu tłuczków do 
ziemniaków. Uchodziło to zu­
pełnie uwadze odpowiedzialnych 
za dystrybucję czynników i u- 
jawnione zostało dopiero w 
czasie dyskusji na sesji WRN.

O mechanicznym opracowa­
niu rozdzielników przez Cen­
tralę Spożywczą świadczy fakt, 
przydzielenia dla całego po­
wiatu tureckiego, liczącego po­
nad 100 tysięcy mieszkańców 
na miesiąc grudzień ub. roku, 
tylko 20 kg śledzi. Dopiero po 
licznych interwenajach powiat 
otrzymał ich 700 kg, czyli, że 
możliwości były.

Przytoczone przykłady świad­
czą o słabej pracy komisji han­
dlu tak WRN jak i PRN. Komi­
sje te powinny bowiem analizo­
wać ustawianie rozdzielników, 
kontrolować ich wykonanie i 
natychmiast sygnalizować o 
wszystkich n i edodciągnięciach.

Nikłe jest zainteresowanie się 
ośrodków i narządów woje­
wódzkich poszczególnych cen­
tral, orazi komisji handlu rad 
narodowych współzawodnic­
twem i Tacjonalizatorstwem 
pracy w poszczególnych pla­
cówkach handlu uspołecznione­
go. Współzawodnictwo pracy 
istnieje co prawda, lecz (jed­
nostki nadrzędne nie kontrolują 
wyników. Nie ma więc możli­
wości nagradzania pracowni­
ków, a to zniechęca. Szczegól­
nie słabe zainteresowanie 
współzawodnictwem wykazuje 
MHD w Lesznie. I znów brak 
aktywności komisji handlu, nie­
dociągnięć tych na czas nie u- 
iawnił, przez co nie można ich 
było w porę usunąć.

Uspołeczniony handel Wiel­
kopolski nie wykonał planu in­
westycyjnego. Dowodzi to, że 
poszczególne centrale przywią­
zują za mało wagi do estetycz­
nego wvglądu swoich placówek 
oraz ich rozwoju. Wykonanie 
zamierzeń inwestycyjnych od­
kładano nieraz do ostatnich ty­
godni roku, powstawały więc 
trudności w dostawie materia­
łów potrzebnych do ich zreali­
zowania.

Ostra krytyka, jaką przepro­
wadzono w czasie sesji WRN 
nad zagadnieniami dystrybucji 
i pracą komisji handlu, dała 
wiele cennych uwag, które po­
mogą niewątpliwie w dalszej 
pracy, Należy przede wsizyst- 
k:m uaktywnić pracę komisji 
handlu wszystkich stopni, po­
wiązać ich pracę z szerokimi 
masami społeczeństwa, wyko­
rzystywać uwagi wpisane do 
ksiąg życzeń i zażaleń, uaktyw­
nić komitety sklepowe i człon­
kowskie, usuwać biurokratyzm 
z aparatu handlu uspołecznio­
nego. (ipc)
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indywidualne mistrzo­
stwa zapaśnicze Kolejarza 
Poznań przeprowadzone 
zostaną w szkole podsta­
wowej przy ul. Prądzyń- 
skiego w dniu 5 bm o g. 
18 Waga zawodników pół 
godziny przed meczem. 
Zebranie sekcji zapaśni­
czej odbędzie sie przed 
meczem o godz. 16 30.

*
W sali w ogródkach 

działkowych na Osiedlu 
Warszawskim ZS Spójnia 
organizuje 3 bm. o g. 10 
pierwszy krok zapaśniczy 
okręgu poznańskiego z u- 
działem zawodników Ko­
lejarza z Pobiedzisk, Unii 
Swarzędz, GKWS-u, Ko­
lejarza, Stali, Gwardii i 
Spójni z Poznania.

*
Staraniem MKKF i PKKF 

zorganizowano w Lesznie 
drużynowa mistrzostwa 
tenisa stołowego miasta i 
powiatu, które potrwają 
do końca marca br. W roz­
grywkach bierze udział 16 
drużyn, w tym 1 druży­
na z powiatu — LZS Za- 
borowo. (R)

i

Ekipa polska 
na Olimpiadę Zimowa 

trenerów i sędziów, trzech 
dziennikarzy, oraz delega­
ci na odbywające się w 
czasie olimpiady kongre­
sy.

Na czele polskiej ekspe­
dycji olimpijskiej stoi 
przewodniczący Polskiego 
Komitetu Olimpijskiego — 
Minecki.

Na zimowe Igrzyska O- 
llmpljskle w Oslo wyjeż­
dża polska ekipa sportowa, 
licząca ponad 60 osób.

W skład ekipy wchodzi 
drużyna hokejowa, narcia­
rze: Stanisław Marusarz, 
Kula, Tajner, Wieczorek, 
Węgrzynklewicz 1 Gąsie­
nica Daniel (dwaj ostatni 
startować będą jedynie w 
konkursie przedolimpij­
skim), Józef Marusarz, 
Pionka, Czerniak, Gąsie­
nica Claptak, Gąsienlca- 
Roj, Wawrytko I narciar­
ki: Grocholska,. Kowalska 
i Kudelska. W skład ekipy 
wchodzą ponadto trzej le­
karze sportowi, siedmiu

Ping-pongowe niespodzianki
w mistrzostwach klasy wojewódzkiej
Kilka spotkań w tenisie 

stołowym rozegranych w 
ubiegłym tygodniu w ra­
mach drużynowfch mi­
strzostw Wielkopolski po­
twierdziło dobrą formę ze­
społów plng-pongowych x 
Kalisza i Ostrowa.

Ostrowski Kolejarz ba­
wił w Poznaniu rozgrywa­
jąc spotkanie z Ogniwem. 
Ostrowianie w składzie A- 
damczak, Janik 1 Sieroń 
pokonali zespół Ogniwa 
(I.lnetti, Waxman, Ciecha­
nowski) w stosunku 7 3.

W drugim meczu Ogni­
wo pokonało Kolejarza 
Gniezno w takim samym 
stosunku — 7:3. W Rawi­
czu odbył się mecz Kole­
jarzy z Rawicza i Leszna. 
Zwycięzcą został Kolejarz 
rawickl — 6:4.

Poznańskie zespoły AZS 
i Gwardii wybrały się do 
Kalisza t mocnym postano­
wieniem zebrania jak naj­
większej ilości punktów. 
Zamiaru żadn?s z poznań­
skich drużyn nie zrealizo­
wała, bowiem akademicy 
ulegli 3:7 zarówno Spójni 
jak i Włókniarzowi, 
Gwardia przegrała z Włók­
niarzem 4:6 i ze Spójnią 
3:7. W zwycięskich zespo­
łach bardzo dobrze zapre­
zentował się zawodnik 
Spójni Nezwal, w Włók­
niarzu cala trójka jest do­
bra a zawodnik Kołtan z 
pewnością da się solidnie 
we znaki przeciwnikom 
podczas nadchodzących 
spotkań. Stabno 1 Dumas 
niewiele odbiegają od po-

ztomu gry swego utalen­
towanego kolegi.

W czasie pobytu w Po­
znaniu drużyny Kolejarza 
Ostrów rozegrały jeszcze 
spotkanie z Budowlanymi, 
ulegając im 3:7.

W wyniku ostatnich roz- 
giywek na czele tabeli 
kroczy zdecydowanie Stal 
(Poznań) przed Ogniwem, 
Budowlanymi, Spójnią (Po­
znań), Włókniarzem, Kole­
jarzem (Ostrów), Spójnią 
(Kalisz), AZS, Unią (Po­
znań), Gwardią, Koleja­
rzem (Leszno), Kolejarzem 
(Gniezno) 1 Kolejarzem 
(Rawicz), (kw)

14 dni 
przed terminem 
wykonali 
zobowiązanie

Przyjęte zobowiązanie 
przez pracowników admi­
nistracji Oddziału Elektro­
technicznego PKP w Lesz­
nie dla uczczenia 10 rocz­
nicy powstania PPR, zo­
stało zrealizowane na 14 
dni przed terminem. Kole­
jarze przepracowali w 
dniach 16 I 17 bm. 100 go­
dzin przy równaniu boiska 
piłki ręcznej na stadionie 
miejskim ,.Gwardii". (R)

CAF — fot. Dąbrowiecki 
W dniach od 7 do 20 stycznia br. nasi najlepsi piłkarze 
byli zgrupowani na obozie kondycyjnym w Szklarskie) 
Porębie. Mimo że do Olimpiady w Helsinkach dzieli 
naszych zawodników stosunkowo dość duży okres cza 
su, zabrali się oni energicznie do pracy, aby nie prze- 

wiosen- 
Władze 
wygody, 
polskich 

- Na zdjęciu: Grupa uczestników obozu 
w czasie wyprawy na nartach.

spać „zimowego sezonu" i już do pierwszych 
nych rozgrywek stanąć w dobrej formie. — 
sportowe zapewniły obozowiczom maksimum 
sprzętu oraz staranną opiekę najlepszych 
trenerów.

Najpierw o takim, który 
zasługuje na uznanie. W 
Wilkowicach w pow. lesz­
czyńskim istnieje LZS, któ 
ry wykorzystuje wszystkie 
możliwości rozwojowe a 
pracą nad kulturą fizyczną 
uzyskał w u-b, roku dobre 
wyniki. Członkowie tego 
zespołu zdobyli 19 odznak 
SPO i 7 BSPO. W ska.ll 
wiejskiego sportu w po-

Mistrzostwa tenisa stołowego
powiatu konińskiego

Rozgrywki powiatowe w 
tenisie stołowym w Koninie 
dobiegły do półmetka. Już w 
tej chwili można powiedzieć, 
że mistrzem będzie Kolejarz 
Konin, najrówniejsza drużyna 
mistrzostw. Zawiódł zespół 
Spójni Konin. Poziom roz-

Ruszył hokej na lodzie
Wspanlale rozwijający 

sią w ZSRR sport hokejo­
wy, zrzesza tam tysiące 
czynnych zawodników roz­
grywających setki przeróż­
nych imprez.

Polski hokej nie może 
do tej pory wyjść z powi­
jaków. Cierp! na chronicz­
ny brak mrozu. Uzależnie­
ni jesteśmy od jedynego 
sztucznego lodowiska w 
Katowicach, W minionym 
sezon!© w Poznaniu było 
zaledwie 2 tygodnie możli­
wych warunków lodowych, 
toteż n^ijczynniejszy kluo 
w województwie (AZS Po­
znań) zorganizował kilka 
spotkań towarzyskich a 
centralną imprezą były 
drużynowe . mistrzostwa 
Polski zespołów akade­
mickich uwieńczone plęk-

nym sukcesem Poznania­
ków. AZS poznański wy­
walczył tytuł mistrza aka­
demickiego Polski.

W obecnym sezonie ho­
kejowym stan ilościowy 
czynnych klubów uległ po­
prawie. Poz<a AZS-em sek­
cja hokeja na lodzie 
WKKF zrzesza 4 kluby: 
Spójnię z Wrześni 1 Gniez­
na, Kolejarza wągrowiec- 
kiego 1 młodą, ambitną 
drużynę hokeja przy Li­
ceum Pedagogicznym TPD 
w Wągrowcu.

AZS rozegra w najbliż­
szą niedzielę drugie spot­
kanie hokeja na lodzie na 
lodowisku przy ul. Nos­
kowskiego z AZS-em To­
ruń. Początek zawodów o 
godz. 10.

grywek od ubiegłego Toku 
wyraźnie się podniósł i dru­
żyny Górnik Konin czy SKS 
„Zawodowiec" Konin stają 
się groźnymi przeciwnikami 
dla najlepszych zespołów w 
powiecie.

Ostatnio Kolejarz przegrał 
niespodziewanie z Technikum 
ze Słupcy 4:6, a Spójnia 
przegrała z SKS 10:0. Po we­
ryfikacji tabela mistrzostw 
powiatowych przedstawia się 
następująco:

1)
2)
3)
4)
5)
6)
7)
8)

Kolejarz Konin 14 61:19
SKS Og. Słupca 10 43:17
Techn. Słupca 10 50:20
Spójnia Konin 10 55:35
Zawodowiec 8 36:14
Górnik Konin 7 36:44
Spójnia Gosławice 5 19:41
LZS Chorzeń 0 8:72

ilejarz Leszno i SPO
ZKS Kolejarz Leszno, 

plan zdobycia odznak SPO 
ustalony przez Radę Okrę­
gową Zrzeszenia w Ilości 
110 sztuk, przekroczył o 
27 proc. Członkowie' zdo­
byli ogółem 141 odznak.

SPO uzyskali nie tylko 
wyczynowcy lecz 1 człon­
kowie Rady .klubu i człon­
kowie wspierający. (R)

wiecie leszczyńskim spor­
towcy Wilkowic zajęli za­
tem U miejsce. Jeśli cho­
dzi o rozgrywki w piłce 
nożnej, dzielny ten LZS 
zajął na mistrzostwach w 
Rydzynie III miejsce. W 
nagrodę za ten wyczyn 
przydzielono zespołowi 6 
koszulek sportowych.

Zimy nie przesypia się 
w Wilkowicach. Ostatnio 
zawiązała się tam sekcja 
tenisa stołowego, do któ­
rego się wszyscy teraz gar­
ną. Stół ping-pongowy jest 
dosłownie oblegany.

Ale możemy teraz dla 
przeciwstawienia pokazać 
działalność LZS ów w In­
nym powiecie. W sule- 
chowskim skarżą się ze­
społy na brak fachowej o- 
pleki, instruktorów czy tre­
nerów, Zaawansowane nie­
kiedy drużyny sportowe 
mogą się któregoś dnia 
znaleźć w przykrej sytu> 
cjl. Stwierdzają bowiem, 
że Ich linia rozwojowa 
przestanie się piąć ku gó­
rze. Właśnie z braku fa­
chowej pomocy.

Rzecz prosta, że Jsst ta 
sprawa którą powinien 
zająć się PKKF w Sulecho­
wie. Lecz ’ LZS y same ma­
ją tu wdzięczne pole dzia­
łania. Trzeba mocno pukać 
w drzwi powiatowych 
w’adz sportowych ! Związ­
ku Samopomocy Chłop­
skiej, by nakłonić je do 
wysłania na kursy kandy­
datów z LZS-ów. Nabierą 
oni tam dużo wiadomości 
teoretycznych z wybranych 
dyscyplin sportowych. Te­
orie te wprowadzą potem 
w praktykę ‘ zlikwlcpyę 
himulce. które wstrzymu­
ją rozwój kuPury fizycz­
nej. (nowi

Pracownicy poszukiwani Komunikaty
Wykwalifikowanych monterów, spawaczy 1 po­
mocników Instalacyjnych, zatrudni natychmiast 
Poznańskie Zjednoczenie Instalacji Przemysło­
wych — Zarząd Robót Montażowych w Pozna­
niu, ul. Kochanowskiego 7. K180
Starszego referenta transportowego i kasjera 
poszukuje zaraz Centralny Zarząd Przemysłu 
Owocowo-Warzywnego Zakład w Międzycho­
dzie, ul. Gen. Sikorskiego 9. — Warunki pra­
cy do uzgodnienia na miejscu. . K211

Miejskie Przedsiębiorstwo Ogrodnicze w Poz­
naniu, ul. Alfreda Lampe 23, przystępuje z 
dniem 5 lutego br. do ekshumacji zwłok z b. 
cmentarza ewangelickiego przy ul. Grunwaldz­
kiej. Zwłoki zostaną przeniesione na Cmentarz 
Miejski na Junikowie. Zainteresowane rodziny 
prosi się o zgłaszanie ewtl. życzeń w godz. od 
8 do 14.

Robotnicy rolni poszukiwani do pracy sezono­
wej od 1 marca do 15 grudnia 1952 r. do 
PGR. Płaca według Układu Zbiorowego Pracy 
dla Robotników Rolnych. Mieszkanie, stołów­
ka, pościel zapewnione. Koszta podróży do 
miejsca pracy 1 powrotne zostaną zwrócone. 
Zgłoszenia: Dyrekcja Zespołu PGR Oława, st. 
kol. Oława, pow. Oława, woj. wrocławskie.

K231

B OGŁOSZENIA DROBNE- - - . ... .
Ogrodnik potrzebny zaraz. Ko 
stencki. Poznań-Żegrze, Mil. 
czańska 5. ogrodnictwo
___ __________________1672g
Ekspedientka potrzebna zaraz.
Poznań. Garbary 59 piekarnia

1619g

Kto nauczy języka czeskiego? 
Oferty Glos Wlkp, dla 1671g.
Języka rosyjskiego udzielam. 
Adres wskaże Glos Wielkopol­
ski nr 1704g.

Szuka posady
Sprzedaże

Księgowego kosztowca — referenta administra­
cyjno-gospodarczego oraz ślusarzy-narzędziow- 
ców natychmiast poszukujemy. Zgłoszenia: 
Wyrób Galanterii Metalowej, Poznań, Fr. Ra­
tajczaka 14. K228
Biegłego księgowego(wej) na pracę zleconą — 
przyjmle natychmiast Pow. Związek Gminnych 
Spółdzielni ,.Samopomoc Chłopska" w Oborni­
kach Wlkp. K218

Wolne posady
Panienka do podnoszenia o- 
czek elektrycznie natychmiast 
potrzebna. Zgłoszenia: Poznań. 
Dąbrowsk ego 49 nr 20.

_____ 1583g

Pierwszorzędna ręcmiarka po­
trzebna. Poznań ul. Gwardii 
Udowej 30, m 9 (Wierzbię- 
cice)._________ 1692g

Gospodyni lub pomoc domowa 
samodzielna potrzebna. Po­
znań Gward’1 Ludowej 5/1, 
godz, 14—18._______ 1615p
Uczennice fryzjerska, chętnie 
z Ęjowincfl lub zaawansowana 
przvjme zaraz. M’eszkanie za. 
pewnione. Oferty Glos Wielko 
polski dla 1678g.

Inżynier magister chemii po­
szukuje pracy. Oferty Glos 
Wlkp. dla 1427g._____
Rencistka z długoletnią prak 
tyką biurową szuka pracy. — 
Oferty Głos Wlkp. dla 1683g.
Starsza poszukuje lżejszej pra 
cy w biurze, w warsztacie lub 
fabryce. — Oferty Głos Wiel- 
kopoiski dla 1698g. _______

Wózki dziecięce, autka ko­
szykowe i lakierowane, spa- 
cerówki wzór czeskich, wy­
roby szczotkarskie i koszy­
karskie polecają: Bracia Choj­
naccy Poznań, Wrocławska 
25. tel. 93 44. ______ 1309g

Ceruję pończochy, reperuję 
bieliznę poza domem. — Ofer­
ty Głos Wlkp dla 1639g.

Nauka
Ucznia przyjmie warsztat me­
chaniczno - tokarski, szlifiernia 
cylndrów, Poznań, Dąbrów. 
skiego 88._____________1628g
Panienka do podnoszenia o- 
czek potrzebna. Warunki do 
bre. Poznań, telefon 6034 
_____________1676g
Pomoc domowa z utrzymaniem 
potrzebna. Zgłoszenia: Praco­
wnia Gorsetów. Poznań, Strze­
lecka 2.

Tańców ludowych, nowoczes­
nych wyucza Szczurkówna — 
Szczurek. Poznań al Maren 
kowsk:ego 2a,__________1276g
Trzymiesięczne nowoczesne ko­
respondencyjne kursy księgo 
wości. Łódź. skrytka 163 
________________ K225

6 mórg ziemi pszennej, pery. 
ferie Poznania, sprzeda Gru­
szczyński. Poznań. Wawrzy­
niaka 22._____________ 1382g
Parcela 2300 m!. położona 
pomiędzy willami, kompletnie 
uzbrojona, najpiękniejsze po­
łożenie Sołacza (aleja Wiel­
kopolska). Cena za 1 m! 47 
złotych. Sprzeda „Union" 
Poznań Nowowiejskiego 9 
(dawniej Rzeczypospolitej).
_____________________ 14112 

„Fotoplastlkon" — aparaturę 
sprzedam Oferty: Biuro Ogło­
szeń Katowice. Mickiewicza 9, 
pod . Fotoplastykon". K219

Szkoła Kosmetyczna, Poznań,
Walki Młodych 28. rozpoczyna 
kurs masażu dla masażystek. 

1674g Wpisy codziennie. 1630g

Ośrodek Szkolenia Zawodowego
pod zarządem

Zakładu Doskonalenia Rzemiosła w Poznaniu 
rozpoczyna w lu‘ym br. kursy: 

księgowości podstawowej (przemysłowej), 
analizy bilansów l sprawozdawczości 
maszynopisania, stenografii dla początkujących 
i stenografii sprawozdawczej (dla zaawansowa­

nych).
Zapisy j informacje: Poznań. Wawrzyniaka 33 

telefon 48-47
Dla dojeżdżających zniżki kolejowe.

Kupimy lub wypoży­
czymy

Mieszadło 
do ciasta, maści 
Spółdzielnia Farma­
ceutyczna — Poznań,
Wrocławska 4 tel.26-42

K217

ca 40 nr
rua warsztat itzemleślnl- 
czy, centrum lub oko 
licy Rynku Jeżyckie­
go, Łazarskiego poszu­
kuję. Adres wskaże 
„Głos Wlkp. nt 17O5g.

Sztuclec 6- i 12 osobowy •— 
sprzedam. Poznań. Lubeckie- 
zo 8, m. 3,________ 1649g

"Wózek dla lalki sprzedam. Po­
znań, Dolina 4. m. 19. 1646g

Ślubne obrączki (dukatowe) — 
sprzedam. Poznań. Gwardii Ltt. 
dowej 11, m 19 (Wietzbięsi- 
ce).__________________ 1669g
Traktor Deutz. 11 PS. nadają 
cy się do omłotów i wszelkich 
prac rolnych, sprzedam. Jan 
Kowalski, Sławsko Wielk e, 
pow, Inowrocław.______ 1668g
Aparat fotograficzny „Super 
Dolina", f. 3,5 nowy; sprze­
dam. Wiadomość: Poznań, te­
lefon 27;39.__________  166 7g
Dom 2 pokojowy kuchnią, wol­
nym mieszkaniem Kutnie — 
S5 000 sprzedam. Kierejewsk:, 
MogilnoL 0siedle_9.____ 1664g
Pianino koncertowe „Bliithner" 
okazyjnie sprzedam. — Oferty 
Głos Wlkp. dla 1663g._____
NSU 100 cm’ sprzedam. — Po- 
znań. Jackowskiego 49._1662g
Radio „Telefunken". 4-lampo- 
we 2-zakresowe. sprzedam. 
Poznań Dębiec. Zwrotnicza 26. 
m.l.______ .__________1861g
Czeską sportkę oraz lampę VI- 
talun sprzedam. — Oferty Głos 
Wielkopolski dla 1675g.

Radio zmienny i adapter uni­
wersalny sprzedam. Poznań, 
Szamarzewskiego 46. m. 1.

1673g

Kupna
Will, domów, parcel poszuku­
ję. Gruszczyński. Poznań Wa 
wrzyniaka 22. tel. 13—26. 
_____________________ 1293g
Maszynkę elektryczną do po 
dnoszenia oczek kupie Oferty 
z ceną Głos Wlkp. dli 1317g

Worki papierowe używane po 
cukrze kupimy „Fonii" — Po. 
znań Czerwonej Armii 76. >n 
6.__________________  1471g

Handlowe
Udział wytwórni chemicznej 
z powodu śmierci odstąpię. 
Oferty Głos Wlkp. dla 1459g.

Zair.'ana
Dwa pokoie, nft kuchni. wygo­
dami.. Poznań i samodzielne 
dwa pokoje kuchnią Mosinie 
zamenię na samodzielne dwa 
i pół. trzy Poznaniu. Oferty 
Głos_Wlkp. 'dla 165lg._____
Pokój z kuchnią, z wygodami, 
na Osiedlu Warszawskim, za­
mienię na 2—3-pokojowe z 
kuchni?, w Poznaniu. — Oferty 
Głos W1 k p. dla 1640g._______
3 pokoje kuchnia, wygodami, 
zamian e na 2 pokojowe — 
podobne. — Oferty Gros Wiel- 
kopolski dlą 1643g._________
3’ó-pokojowe kuchnią, Ostro- 
roga zamieni? na 2—2’/s po. 
kojowe kuchnią, tylko niski 
parter, — Oferty Glos Wiel­
kopolski dla 1648g.

Wolne lokale
Wspólny pokój (z starszym pa 
nem) dla ucznia z prowincji 
wolny. Oferty Głos Wielkopol­
ski dl al612g._____________
Pokój oddam dwom studentom 
Oferty Glos Wlkp. dla 1613g.
3-pokojowe do wyremontowa­
nia odstąpię. Poznań. Osiedle 
Warszawskie — Inowrocław- 
ską_2 4._______________16 25g
Uczennice szkolna przyjmę na 
pokój, — Zgłoszenia: Poznań. 
Szkolna 5, skład zabawek.

1702g

Szuka lokalu
Pracujące, bezdzietne malżeń 
stwo szuka pokoju. — Oferty 
Glos Wlkp. dla 1669g_______

Wszystkim, którzy oddali ostatnią przysługę 
naszemu ukochanemu ojcu i dziadzi, śp.

Powszechna Spółdziel. 
nia Spożywców w Zie­
lonej Górze

zakupi 
elektryczną 
maszynę

X do podnoszenia 
oczek
w pończochach

2 — 3 ubikacji 
dla celów wytwórczych 

poszukuję zaraz.
Oferty „Głos Wielko­
polski" dla 1644g

Radio „Aga" sprzedam. Po­
znań, Staszica 4, m. 15.

16202

Dywan perski 3 X 4 ni sprze­
dam. — 0fertv Glos Wielko­
polski dla 1652g.
Kasę ogniotrwałą sprzedam. 
Oferty Głos Wlkp. dla 1653g.

Wózek koszykowy sprzedam.
Poznań. Kossaka 15. m 2. od 
godz. 17. 1624g
Błam (kołnierz nutriety), pięk­
ny, sprzedam. Poznań. Czerwo­
nej Armii 39, m. 8. 1629g
Radio super, uniwersalne — 
sprzedam. Poznań. Czerwonej 
Armii 48, m. 20. 1631g
Wózek dziecięcy sprzedam Po 
znad. Ostrówek 10/11. m. 4.

1632g

Wózek (autko), w dobrym sta. 
n e, sprzedam. — Poznań, Bo­
nin 11. m. 12. 1607g
Westfalkę na gaz — wegiel 
sprzedam Oferty Głos Wielko­
polski dla 1615g.

Radio super sprzedam. — Po­
znań, Ogrodowa 16. m 8.

1617g
Gospodarstwo 34 morgi, stan 
budynków, inwentarza — zie­
mia p erwsza klasa, zamienię 
na domek z ogrodem przy Po­
znaniu, willę z wolnym miesz­
kaniem, poleca, noszukuje Go. 
roński. Poznań. Swierczewskie. 
go 11. m. 14. 1633g

Akwarium z rybkami, komplet, 
nym urządzeniem, sprzedam 
Adres wskaże Głos Wielkopol­
ski nr 1618g.
Zbiór znaczków, 3 albumy, tyl 
ko dla zbieraczy za 2000 zl 
sprzedam. Oferty Głos Wielko­
polski dla 1637g.

Pierścień brylantowy ca 2 kar
1 z szmaragdem sprzedam. —
1 Oferty Głos Wlkp. dla 1638g.

Beczki żelazne każdą iloJć ku­
puję. — T. Zieliński. Poznań, 
Stary Rynek 93, teł. 95-09.
____________________ 1691g 

Cegieł od 10 000 — 100 000 
kupię. Zgłoszenia: Frankowski. 
Luboń, ui. Dworcowa, kiosk. 
______________________1679g 
Stołowy „Chippendale" zdecy. 
dowanie kupię. Łódź. Mielczar- 
skiego 22. M. Gruziński. 
_____________________ K220 

Jamnika brązowego, młodego 
kupię Poznań, Ratajczaka 26. 
m. _55._______________ 1656g
Lampę radiową D. L. 11 kupię. 
Oferty Głos Wlkp. dla 1658g.
Jednorodzinny domek z ogro­
dem, okolicy Poznania kupię.
Oferty Głos Wlkp. dla 1609g.
Maszynę „Singer" kupię. Ofer 
ty Głos Wlkp. dla 16 4 lg.___
„Opel" 4- lub 6-osobowy ku­
pię. — Oferty Głos Wielko­
polski dla 1647g.

Blachę chociaż częśc owo nie 
rdzewną 0.25 mm albo grub­
szą spiesznie kupię. Zap-acę 
wysoką cenę. — Oferty Glos 
Wielkopolski dla 1650g.__
Maszynę krawiecką, czarny 
materiał, spodnie w pask' oraz 
bryczesy sprzedam Poznań
Kilińskiego 8. m. 4. 1701g

Samotny poszukuje pustego, 
małego pokoju. — Oferty Gaos 
Wielkopolski dla 161_4g._____
Samotna szuka pokofu na 3 
miesiące. — Oferty Głos W.el- 
kopolski dla 1626g________
Pokoju względnie pokoju ku­
chnia, poszukuję, ewtl. prze­
prowadzę remont. — Dzielnica 
obojętna. — Oferty Gros Wiel- 
kopolskidla 1645g._______
Magister farmacji poszukuje 
pokoju, najchętniej w śródmie­
ściu — Ofertv Glos Wielko­
polski dla 1670g.

Za oddanie ostatniej 
przysługi mojemu uko­
chanemu mężowi, śp.

IWlM 
lwimi

Kom. Głównej Pow. 
Org. „Służba Polsce", 
wszystkim Współpra­
cownikom, Kolegom 
oraz Lokatorom, skła­
da serdeczne

Bóg zapłać!
żona.

1655g

............ t
Dnia 31 stycznia 1952 r., zmarła opatrzona Sa­

kramentami św., nasza najukochańsza ciocia śp.
z Surmów

Konstancja Konieczna
położna

Msza św. odprawiona zostanie w poniedziałek 
4 bm.. o godz. 7.00 w kościele Matki Boskiej 
Bolesnej. Pogrzeb odbędzie się tego samego 
dnia o godz. 10.30 z kaplicy cmentarnej na Gór- 
czynie.

W smutku pogrążeni 
siostrzenica z mężem

Poznań. Knlewskiego 25 m. 14. 1726g jj

Dnie 31 stycznia 1952 r. zmarł

tow. Walenty Krzywiak

Zegarek złoty, kieszonkowy, 
„Moser". 2 motory 3 KW. 
prąd zmienny, 1 do szlifierki, 
maszynę do pisania . Erika" 
suknię ślubna, sprzedam. — 
Oferty Głos Wlkp. dla 1612p

Apolinaremu Grauschowi
a szczególnie ks. ks. prób. Tycowi i Duchowi, 
Dyrekcji. Radzie Zakładowej MPK, Kolegom, 
Lokatorom, Krewnym i Znajomym za złożone 
wieńce 1 kwiaty, składamy serdeczne

Bóg zapłać!
Strapieni 

córM, zięciowie 1 wnuki. 
1699g

zastępca kierownika oddziału 
długoletni zasłużony pracownik, czynny aktywi­
sta polityczny i społeczny, były członek KPP., 

odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi 
przeżywszy lat 54.

W Zmarłym tracimy pilnego l sumiennego 
pracownika oraz zacnego kolegę i towarzysza. 

Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 4 lutego 

o godz. 10.30 na cmentarzu regionalnym na Ju- 
n&owle.
Dyrekcja, Rada Zakładowa i współpracownicy 

Miejskiego Przedsiębiorstwa Wodociągów
* Kanalizacji w Poznaniu K239
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Koncerty 

symfoniczne 
w CHODZIEŻY
i KROfOSZYN'E

W niedzielę, dnia 3 lutego br. 
odbędzie się w sali ZMP w 
Chodzieży koncert Symfonicz­
nej Orkiestry Objazdowej To­
warzystwa Filharmonii Robot­
niczej w Poznan:u przy współ­
udziale solisty — skrzypka 
Mieczysława Giżelskiego. Or­
kiestrą dyryguje Marian Obst. 
W programie utwory kompozy­
torów polskich, koncert skrzyp­
cowy d-moll Wieniawskiego.

W poniedziałek, dnia 4 lute­
go br. odbędzie się w 6ali Do­
mu Kultury w Krotoszynie kon­
cert tej samej ork:estry przy 
współudziale solisty — skrzyp­
ka Ludwika Kwaśnika. Orkie­
strą dyryguje Henryk Duczmal 
W programie utwory kompozy­
torów polskich. (—)

fot. W. Kondracki 
Państwowe Gospodarstwo Rolne Objezierze w woj. po­
znańskim prowadzi wzorową fermą drobiu, w której ho­

duje ponad 1200 kur rasy Leghorn I Susseks.
Na zdjęciu: pracownica fermy drobiarskiej Gertruda Ton- 

der kontroluje nośność kur.

Uwaga, kfiiEssonibci 
powiatu

W sobotę, dnia 2 lutego 
odbędzie się w Lesznie 
1-dniowa

KURSO KONFERENCJA 
dla korespondentów „Gaze­
ty Poznańskiej", 
Wielkopolskiego", 
su Poznańskiego" 
sklego Radia", Ze 
na szkoleniowy charakter 
kurso-konferencji, obecność 
wszystkich korespondentów 
z terenu miasta Leszna 1 po­
wiatu leszczyńskiego obo­
wiązkowa!

Zamiejscowi koresponden­
ci otrzymają zwrot kosztów 
podróży. Początek kurso- 
konferencji o godz. 9 rano.

Zgłoszenia i informacje w 
Wydziale Propagandy Komi­
tetu Miejskiego PZPR w 
Lesznie.

,,Głosu 
,,Expres- 
i „Pol- 
względu

Więcej takich lekarzy
Mi WiBlewarszlatuwy 
w Gorzowskich Zakładach 
Sztucznego Włókna

ZMP-ówka Marta Tybel z 
Gorzowskich Zakładów Sztucz­
nego Włókna, pracująca na roz­
ciągarce, przeszła z własnej ini­
cjatywy na obsługę dwóch ma­
szyn. Inicjatywę jej podjęła 
skręcarka Stefania Jabłońska. 
Siadem ich poszły cewiarki Zo­
fia Stec i Barbara Rypińska. O- 
beonie już 11 młodych robotnic 
obsługuje po dwie maszyny, 
prowadząc przy tym współza­
wodnictwo o proporzec prze­
chodni. Na razie przoduje ini­
cjatorka ruchu Maria Tybel. 
wykonując swą dzienną normę 
do 107 procent.. Tuż za nią po­
dąża Stefania Jabłońska. (—)

w KALISZU
Wydział Oświaty zorganizo­

wał specjalny kurs dla niewi­
domych analfabetów. Ogółem 
kurs ukończyło 8 osób. Na z<v 
kończenie kursu odbyło się u- 
roczyste wręcżenle świadectw 
1 koncert w wykonaniu niewi­
domych muzyków. Większość 
niewidomych pracuje obecnie 
w Fabryce Przemysłu Muzycz­
nego wykazując w tym kierun­
ku duże uzdolnienia.

*

W Sulechowie 
nie ma łaźni miejskiej

23 stycznia Kalisz obchodził 
7 rocznicę wyzwolenia spod 
okupacji hitlerowskiej. W związ­
ku z tą rocznicą złożono wień­
ce na grobach bohaterów ra­
dzieckich, a w sali Ratusza u- 
rządzono uroczystą akademię. 
Wysłano również telegramy do 
Generalissimusa Józefa Stalina 
i Prezydenta B. Bieruta.

*
Mieszkańcy czekają na nią 

już od pięciu lat.
W trosce o polepszenie wa­

runków higienicznych miesz­
kańców, Prezydium MRN po­
winno zająć się tą sprawą. Mo­
żna by przecież uruchomić ją 
systemem gospodarczym.

(W. K.)

W 28 rocznicę śmierci wo­
dza międzynarodowego prole­
tariatu W. Lenina, odbyły się 
we wszystkich szkołach i świet­
licach kaliskich okolicznościo­
we akademie i pogadanki. 
Szkoła Ogólnokształcąca TPD 
urządziła dla młodzieży spec­
jalne ognisko z występami ar 

otystycznyml 1 pogadankami 
życiu Lenina, (t)

100000 kilometrów
bez remontu

Na 30 załóg parowozo­
wych węzła leszczyńskiego 
biorących udział w długofa­
lowym współzawodnictwie 
cztery zrealizowały już swe 
zobowiązania. W dniu 19 
stycznia br. odbyła się na 
dworcu osobowym w Lesz­
nie piąta z kolei uroczystość 
powitania zwycięskiej zało­
gi. Do tego dnia załoga pa­
rowozu TY-4 14 w składzie 
Zygmunt Sleboda. Ignacy 
Ostojski, Józef Wawrzyniak 
1 Tomasz Nowak przejecha­
ła 100 tys. km. zaoszczędza­
jąc 236 ton węgla.

Na peronie dworca wobec 
przedstawicieli partii, orga­
nizacji społecznych i miej­
scowych władz, oraz licznie 
zebranych kolejarzy w imie­
niu załogi złożył meldunek

naczelnikowi działu mecha­
nicznego Pietkiewiczowi ma­
szynista Sleboda. Powiedział 
on m. In.: ,.Dzięki troskli­
wej opiece 1 konserwacji 
parowozu, oraz wzorowaniu 
sie( na przodujących nwszy- 
nistach radzieckich, zreali­
zowaliśmy zwycięsko nasze 
zobowiązanie, które podję­
liśmy wiosną 1950 r. Jest to 
nasz wkład w dzieło budo­
wy socjalizmu w Polsce".

W dowód uznania dzielna 
załoga otrzymała książeczki 
oszczędnościowe z wkładami 
od 250 do 300 złotych. (R)

Kasy pożyczkowe

Bardzo często plszemy o le­
karzach 1 o ich ciężkiej pracy. 
Nie zawsze niestety możemy 
pisać na ten temat dodatnio. 
Dlatego też z prawdziwą przy­
jemnością podkreślamy ludzkie 
postępowanie lekarzy. Ob. An­
toniemu Kozłowskiemu z Żar 
zachorowała ciężko 1 nagle cór­
ka. Zrozpaczony ojciec, wie­
dząc, że ordynator Miejskiego 
Ośrodka Zdrowia ob. dr Hen-

KOTLIN 
fonie 
w ciemnościach

Kotlin, jedna z największych 
gromad w powiecie jarociń­
skim, posiadająca stację kole­
jową, urząd pocztowy, stałe ki­
no i inne instytucje, nie ma 
światła elektrycznego.

W roku 1946 Gromadzki Ko­
mitet Elektryfikacyjny zelektry­
fikował Kotlin. Od tego crasu 
aż do roku 1948 czerpano ener­
gię elektryczną z tutejszej fa­
bryki przetworów owocowo- 
warzywnych. W roku 1948 wy­
budowano z ramienia Zjedno­
czenia Energetycznego w Ka­
liszu transformator i przyłączo­
no gromadę Kotlin do linii wy­
sokiego napięcia. Poważna ilość 
pobieranej energii przez liczne 
instytucje i zabudowania pry­
watne była powodem częstych 
awarii świetlnych i zapalania 
się tablicy rozdzielczej w fabry­
ce, co groziło niebezpieczeń­
stwem pożaru. Dla zabezpiecze­
nia normalnej produkcji fa­
brycznej i uniknięcia pożaru, 
kierownictwo fabryki słusznie 
dokonało odcięcia energii dla 
gromady, o czym poprzednio 
powiadomiło Zjednoczenie E- 
nergetyozne, które nie przedsię­
wzięło żadnych kroków w celu 
naprawienia panującej sytuacji.

W dniu dzisiejszym Kotlin to­
nie w ciemnościach, rozjaśnia­
nych tu i ówdzie świeczkami. 
Niedopatrzenie Zjednoczenia 
Energetycznego w Kaliszu trze­
ba co rychlej naprawić.

Irena Wałęslakówna 
korespondent „Głosu"

ryk Kudlsz, ze względu na 
spóźnioną porę w Ośrodku już 
nie przyjmuje, udał się do jego 
mieszkania prywatnego. Bez 
słowa sprzeciwu, mimo, że w 
poczekalni znajdowało się w 
danej chwili 11 pacjentów — 
lekarz natychmiast udał się do 
mieszkania chorej, której u- 
dzielił pierwszej pomocy lekar­
skiej. Gdy ob. Kozłowski nad­
mienił, że lekarz naraził się na 
stratę materialną, dr Kudisz od­
powiedział, że pieniądze nie 
odgrywają żadnej roli gdy cho­
dzi o życie człowieka. — Oto 
przykład właściwego ustosun­
kowania się lekarza do swoich 
6praw zawodowych, (ele)

...na stacji kolejowej Spławie 
(powiat Konin), nie ogrzewa 
się poczekalni? Piecyk „w ką­
ciku" nie pamięta kiedy w nim 
napalono. (SkB)

...DOKP Poznań nie wydaje 
kolejarzom należnego deputatu 
węglowego? Kolejarze z okręgu 
wrocławskiego, łódzkiego wę­
giel już otrzymują. (R)

...W Pniewach na domu przy 
ulicy Mickiewicza 17 widnieją 
do dnia dzisiejszego bijące w 
oczy napisy niemieckie?

W ciągu 7 lat, dzielących nas 
od wojny, miano chyba dość 
czasu, aby zamalować te napi­
sy, przypominające okupację.

(E. Str.)
W soboty 1 dni przedśwlątecz 

ne, kiedy panuje duży ruch na 
stacji w Sulechowie, sprzedaje 
się bilety tylko przy jednym o- 
kienku. Przecież przed odej­
ściem pociągów można by o- 
tworzyć i drugie. (W. K.)

Kolejarze gostyńscy ucieszyli 
się z otwarcia na swej stacji 
poradni lekarskiej. Poradnia ta 
ednak nie • przypomina swym 

[wyglądem gabinetu lekarskiego. 
Białe niegdyś meble w pocze­
kalni i gabinecie lekarskim są 
brudne Również pajęczyny na 
ścianach nie przyczyniają się 
do estetycznego wyglądu po­
radni.

Kolejarze gostyńscy twierdzą, 
że w parowozowni jest czyściej 
niż w poradni lekarskiej.

A co na to Wydział Zdrowia?
Oddział Polskiego Towarzy­

stwa Turystyczno - Krajoznaw­
czego w Ostrowie Wlkp. roz­
wija, po przerwie, znowu oży­
wioną działalność, przygotowu­
jąc urozmaicony program wy­
cieczek i imprez krajoznaw­
czych dla ludności pracującej 
miasta Ostrowa i powiatu. O- 
prócz dalszych wycieczek do 
znaczniejszych ośrodków miej­
skich 1 wiejiskich, projektuje się 
wycieczki niedzielne w najpięk- 
nejsze okolice Ostrowa, wy­
cieczki kolarskie oraz piesze, 
szlakami turystyki nizinnej. Po­
nieważ tworzy się obecnie ko­
ła i sekcje krajoznawcze, wyso­
kogórskie, kolarskie, opieki nad 
zabytkami 
wszystkich 
PTT i PTK 
patyków o 
członków Towarzystwa. Sekre­
tariat mieści się przy Powiato­
wej Radzie Zw. Zaw. w Ostro­
wie, ulica Kościelna 11 i otwar­
ty jest we wtorki i piątki od 
17.30 do 19.30. (bdc)

Dzięki staraniom PZGS w 
Lesznie uruchomiono ku zado­
woleniu ludności wiejskiej młyn 
w Pawłowicach. Po wyremonto­
waniu urządzeń, zainstalowano 
w młynie nowy silnik, który bę­
dzie poruszał transm.sje i łado­
wał akumulatory, skąd otrzyma 
światło również Instytut Zoo­
techniczny.

Młyn obsłuży także sąsiednie 
gminy: Osiecznę, Rydzynę i
Krzemieniewo. (R)

Pań st wowy Ośr o d ek M a szy - 
nowy w Golinie (powiat Ko­
nin), od roku już czeka na 
przyłączenie go do sieci elek­
trycznej. A przecież nie wyma­
ga to wielu kosztów i trudu, 
gdyż linia elektryczna biegnie 
zaledwie w odległości 100 me­
trów.

Rok czekania wystarczył Ro­
botnicy POM-u chcieliby wre­
szcie pracować przy świetle 
elektrycznym. (SkB)

KRONIKA

V
SOBOTA 

Marli

*n Słońce w.:
z.:

7.36
16.39

Ar Księżyc w.:
z.:

opadami

it’p., uprasza ®ię 
byłych członków 

oraz licznych sym- 
zapisywanie się na

Zachmurzenie z 
śniegu lub deszczu ze śniegiem* 
przesuwające się od zachodu 
kraju. Nocą temperatura w po­
bliżu 0 st. C. Dniem tempera­
tura maksymalna do + 3 st. C. 
Wiatry umiarkowane, przecho­
dzące w silne z kierunków po­
łudniowo-zachodnich.

Dyżur pełnią — Szpital Miejski 
nr 1 (chirurgia i interna), ul. 
Szkolna 14/16

APTEKI: 
nr 
nr 
nr 
nr 
nr 
nr 
nr

102 — Rokossowskiego 72
106 — pl. Wiosny Ludów 3
108 — Garbary 28
109 A. Lampe 2

110 — Dąbrowskiego 76
111 — Ostroroga 6
116 — Dzierżyńskiego 107

WYDAWCA: Instytut Prasy 
„CZYTELNIK" 

REDAGUJE ZESPÓŁ: Redakcja 
Poznań, ul. Grunwaldzka nr 19 
(II ptr.), narożnik ul. Marce- 
lińskiej. — Centrala tel. 62-70 
1 64-75; dział miejski teł. 79-88; 
dział depesz tel 64-75; nocny 

(drukarnia) tel. 64-72.
PRENUMERATĘ przyjmuje PPK 
„Ruch", Poznań, ul. Kantaka 
nr 8Z9 l wszystkie zamiejscowe 
placówki pocztowe. Cena pre­
numeraty zleconej: miesięcznie 
zł 4.05; kwartalnie zł 12.15; 
półrocznie zł 24.30. Tel. prenu­
meraty nr 52-931. Tel komisu 
nr 16-69 Konto PKO V-6714. 
OGŁOSZENIA: Biuro Ogłoszeń 
RSW „PRASA", Poznań, ul. 
Gen. Świerczewskiego 3, tel 
nr 62-31. Konto PKO Poznań 
nr V-5220-110. Biuro czynne od 
godz. 7 do 16.30; w soboty od 

7 do 14 30.
Za dział ogłoszeń 

redakcja nie odpowiada 
Tłoczono: Zakłady Graficzne
im Marcina Kasprzaka. Przed­
siębiorstwo Państwowe, Poznań, 

ul Wawrzyniaka 39.
K—3r—14584

Reorgctnizacj a 
szpitali 
dla zakaźnie chorych

Na naradzie kierowników 
miejskich 1 powiatowych wy­
działów zdrowia oraz dyrekto­
rów szpital] — odbytej w ub. 
miesiącu w Wojewódzkim Spec­
jalistycznym Ośrodku Zdrowia 
w Poznaniu ustalono sieć szpl" 
tali i oddziałów dla, zakaźnie 
chorych na terenie wojewódz­
twa poznańskiego.

Celem najwłaściwszej hospt 
tacji chorych zakaźnych i unik­
nięcia zakażeń w szpitalach 
wprowadzono podział na strefy, 
których będzie 11. (ef)________
cs Nr 29 
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pomagają
Kasy zapomogowo-pożyczko­

we w PZGS-ach i Gminnych 
Spółdzielniach w powiecie o- 
bornickim wykazują coraz bar­
dziej ożywioną działalność. W 
roku 1949 ilość członków w ka­
sach wynosiła 264. a z począt­
kiem bież, roku już 492. Naj­
więcej członków w powiecie 
posiadają Kasy zapomogowo- 
pożyczkowe w Gminnej Spół­
dzielni w Murowanej Goślinie 
(155 członków) i w Ryczywole 
(110 członków).

W roku 1950 udzielono 148 
pracownikom pożyczek na su­
mę 37 485 zł oraz 81 zapomóg 
bezzwrotnych na sumę 18 159 
złotych. W roku 1951 — 205 
pracowników otrzymało po- 

I żyoz.ki na sumę 68 496 zł a 54 
(członków zapomogi bezzwrotne 

nfl flirme T750 zł. (A. B.)

Sesja MRN 
w Wolsztynie

Na pierwszej tegorocznej .se­
sji MRN w Wolsztynie omó­
wiono m. in. sprawę nieuspra- 
wi e dli wio n ę j ni eo b e c ności
członków Rady, zatwierdzono 
plany pracy Miejskiej Rady I 
Komisji na I kwartał bież, ro­
ku. oraz wybre.no kolegium de­
cydujące w sprawach karno 
administracyjnych.

Przedłożone plany 
Miejskiej Rady i 
zostały z małymi 
kami zatwierdzone, 
legium decydującego 
wach 
wybrano ob. ob. 
Konistańczaka, Brendlową, Mi­
lanowską, Adamczaka, Us.e- 
wicza, Tobolską, Rybarczyka, 
Hedike i Błaśzkowskiego W 
wolnych głosach dyrektor Za­
rządu Budynków Mieszkalnych 
— Mokry stawił wniosek o u- 
chwalenie limitu dla składu 
osobowego biura Po szerok ej 
dyskusji wybrano komisję ce­
lem dokładnego zbadania spra­
wy.

Sekretarz Prezydium MRN 
Nowacki mówił o 7 rocznicy 
oswobodzenia Wolsztyna sjtod 
iarzma okupanta, zachęca ąc 
wszystkich radnych do gremial­
nego udziału w akademii

Leon Budzyński 
korespondent „Głosu"

...a teraz proszę głęboko 
oddychać!

0 nowe pomieszczenie 
dla Wydzicłu Zdrowia

Wydział Zdrowia przy Prezy­
dium PRN w Wolsztynie mieści 
się przy ulicy Wa-Iki Młodych 
nr 22, gdzie zajmuje bardzo 
ciasne pomieszczenia. Z chwilą 
z'likwi do wan i a w W o lsz'ty ni e 
administracji Wydziału Komu­
nikacji w gmachu przy ulicy 
5 Stycznia, wiele ubikacji opró­
żniło się. Czy nie można by ich 
przydzielić Wydziałowi Zdro­
wia?

Na parterze domu przy ulicy 
5 Stycznia oprócz biur można 
by uruchomić również magazyn 
kolumny sanitarnej, przychod­
nię skórno - wenerologiczną, 
sportową i przeciwalkoholową. 
Prezydium PRN powinno więc 
przydzielić lokal przy ul. 5 Sty­
cznia Wydziałowi Zdrowia. Lo­
kal ten zna;duije się w śródm:e- 
ściu, więc każdy trafi tam 
łatwo.

Zmiany
administracyjne

Sprawa wyłączenia gminy Ka­
czory i Ujście iz powiatu cho- 
dzieskiego do projektowanego 
sąsiedniego powiatu pilskiego, 
była przedmiotem obrad ostat­
niej sesji PRN w Chodzieży.

Projekt włączenia gminy Ka­
czory do powiatu pilskiego 
przyjęto jednogłośnie, 
miast miasto Ujście 
madami Jabłonowo, 
sław, Byszki, Dziiembowo, po­
siadające bliską łączpość kole­
jową z Piłą przekazano do nowe­
go powiatu, a pozostawiono w 
powiecie chodzieskim gromady: 
Noiwąwieś Ujską, Chrustowe i 
Węglowo jako teren c.ązący 
gospodarczo ku Chodzieży. (Ko)

Nato- 
z gro-

Miro-

Praca w górnictwie 
daje Ci możliwości

awansu
i zdobycia zawodu

pracy 
Komisji 
popraw- 
Do ko- 
w spra- 

karno-a-dnfnistracyjnych 
ob. ob. Michalaka,

Adamczaka, L'

Teatry
OPERA — g 19 

„Faust" z „Nocą Wal­
purgii"

POLSKI — g. 19 
„Mizantrop''

NOWY — g. 19
„Głupi Jakub"

KOMEDIA MUZYCZNA 
g. 15.30 — „Wodewil 
Warszawski", g. 19 — 
„Dwa tygodnie w ra­
ju"

MŁODEGO WIDZA g. 17 
„Czarodziejski kalosz"

PAŃSTWOWY TEATR 
W GNIEŹNIE: 
Czerniejewo — „Kali­
nowy gaj”

TEATR' OBJAZDOWY 
W POZNANIU: 
Śrem — „Zemsta"

Kina
APOLLO — g 13 30 - 

„Hrabia Monte Chrj- 
sto" II seria .od lat 
14) g 16 18 i 20 — 
„Cienie na torach' 
(od lat 14). niedziela 
por. g. 9 1 11 „Hrabia 
Monte Chriato", II eer.

co GDZIE - KIEDY
w POZNANIU

BAŁTYK — g. 14 „Dwaj 
panowie F’ (od 1 12), 
g. 16, 18 i 20 „Niedź­
wiedź", „Dziadek do 
orzechów", „Grzech", 
niedz. por. g.. 10 i 12 
„Dwaj panowie F"

MUZA — g. 14, 16, 18 
i 20 „Pustelnia Par- 
m°ńska". II seria (od 
lat 12), niedz. por. g. 
10 i 12 „Moja miła1' 
(od lat 12)

RIAI.TO — g 14 dla 
najmłodszych ..Kop­
ciuszek", g 16 18 i 20 
„Grzesznicy bez wi­
ny" (od lat 14) niedz. 
por. q 10 — „Szewc 
Mateusz" (od lat 14), 
g 12 I 
szek"

WARTA 
g. 11 i 
we z 14 i 16 „Zacza­
rowany kryształ", g. 
18 1 20 „S. O. SI" (od 
lat 18)

14 „Kopcju-

— aktualności
12. młodzieżo-

METALOWIEC — g 17 
i 19.30 — „One mają 
ojczyznę" (od lat 7)

PIAST — g. 17 i 19 — 
„Czekaj na unie" (od 
lat 12)

FOTOPLASTIKON g. 
do 22 — „Orlean"

Radio

10

Program II
fala Poznania 249 m

Wiadomości:
5.05 6 30 7.55, 17,
18.50 (P). 21. 23.50

Koncerty :
5.10 — poranny, 6.50 
tańce ludowe różnych 
narodów. 7.20 — roz­
rywkowy, 14.15, 14.40 
(P) — z płyt, 17 15
(P) — kapeli ludowej, 
18 (P) — orkiestry
wojskowej, 19.05 (P) 
serenady i melodie 
cygańskie, 21.30 — u- 
twory na dwa forte-

piany, 22 05 — mu­
zyka taneczna

Audycje inne:
6.15 (P) „Sprawa jest 
prosta", 6.18 (P) —-
„O czym rolnik powi­
nien pamiętać", 7.50 
kalendarz radiowy, 8 
kurs języka rosyjskie­
go, 13.30, 13.55 —
szkolna, 14.35 — dla 
wychowawczyń przed­
szkoli, 15.05 (P) —
słowno-muzyczna pt. 
„O wolność i wyzwo­
lenie społeczne". 15.30 
dla dzieci, 16 Wszech­
nica Radiowa, 16 20 
(P) montaż z „Awan­
su", 16.50 (P) — dla 
wsi, 17.45 — kurs ję­
zyka rosyjskiego, — 
18.25 (P) — recenzja 
„Widnokręgu", 18 30 
Wszechnica Radiowa, 
19.20 (P) — interwe­
niujemy i przypomina­
my, 19.30 — muzyka 
i aktualności, 20 przy 
sobocie po robocie, 
21.50 — nowości po­
etyckie

Sport:
16.55 (P), 21.26

wybre.no

